
TROJACZKI
W  P A Ń S T W O W Y M  s z p ita lu  

k l in ic z n y m  w  B ia ły m s to k u  
p rz y s z ły  na  ś w ia t t ro ja c z k i.  
T rze ch  sy n ó w  u ro d z iła  A n n a  
Ł u p iń s k a , m ieszka nka  w s i J a ­
b ło n o w o -W y  p y c h y  w  p ow . Ł a ­
py.

C A F  fo t .  Jó ze f R y b iń s k i

CASTRO
u Głiruszczowa 

i Breżniewa
M O S K W A  P A P . F id e l 

C as tro  z ło ży ł w c z o ra j na 
K re m lu  w iz y tę  N ik ic ie  
C h ru szczow ow i. O b a j m ę­
żow ie  stanu  p rz e p ro w a ­
d z i l i  rozm ow ę , k tó ra  prze 
b ieg a ła  w  a tm osfe rze  w le l 
k le j  serdeczności.

N a s tęp n ie  F id e l C astro  
z ło ży ł w iz y tę  L e o n id o w i 
B re ż n ie w o w i.

Cypr oskarża T u r c ję
o chęć storpedowania 

konferencji londyńskiej
N O W Y  J O R K  P A P . C y p r o s ka rży ł w  pon ie dz ia łe k  rzą d  

tu re c k i o raz p rz y w ó d c ó w  T u rk ó w  c y p ry js k ic h ,  iż  s ta ra ją  się 
sto rpedow ać lo n d y ń s k ą  k o n fe re n c ję  w  sp ra w ie  C y p ru , k tó ra  
m a  się rozpocząć ju t ro .

W  L IŚ C IE  d o  p rze w od n iczą ­
cego R a d y  B ezp ieczeństw a  s ta ­
ły  p rz e d s ta w ic ie l C y p ru  w  
O N Z  am basado r Rossides w y l i ­
czy ł o s ta tn ie  posun ięc ia  s tro n y  
tu re c k ie j,  'k tó re  je go  zdaniem , 
zagraża ją  n iep o d leg ło śc i C y p ru  
i s ta ra ją  s ię  przesądzić w y n ik  
ro zm ó w  lo n d y ń s k ic h .

R oss id es  o ś w ia d c z y ł,  że w ic e p re ­
z y d e n t  C y p r u  F a z i l  K u c z u k ,  p r z y ­
w ó d c a  m n ie js z o ś c i tu r e c k ie j  n a  
w y s p ie , te r r o r y z u je  e le m e n ty  u -  
m ia r k o w a n e  w ś ró d  lu d n o ś c i tu re c  
k i e j  o ra z  s ta ra  s ię  u t w o r z y ć  m a ­
r io n e tk o w e  p a ń s .e w k o  tu re c k ie  w  
o b r ę b ie  N ik o z j i .  R z ą d  tu r e c k i  ze 
s w e j s t r o n y  n a w o łu je  d o  p o d z ia ­
łu  C y p r u  i  g ło s i, że m a  p ra w o  
in te r w e n io w a ć  z b r o jn ie  n a  w y s p ie .

N O W Y  J O R K  P A P . W  s iedzi 
bie- O N Z  o p u b lik o w a n y  zosta ł 
ra p o r t  se kre ta rza  genera lnego  
O N Z , U  T h a n ta  do R a dy  Bez­
p ieczeństw a w  sp ra w ie  C y p ru

U  T h a n t in fo rm u je  w  n im , 
że w  to k u  ro z m ó w  p rz e p ro w a ­
dzonych  ze s ta ły m i p rz e d s ta w i­
c ie la m i C y p ru , G re c ji,  T u rc j i  
i W . B ry ta n ii  w  O N Z , uzgod­
n iona  zosta ła  sp ra w a  w y s ła n ia  
na C y p r osob istego  p rz e d s ta w i­
c ie la  se k re ta rza  generalnego 
O N Z.

Ujęcie mordercy 
-  maniaka

M O S K W A  P A P . O d dłuższe 
go czasu k rą ż y ła  po M o s k w ie  
w ieść, że w  ró ż n y c h  p u n k ta c h  
m ia s ta  g ra s u je  m a n ia k -m o rd e r-  
ca. P od  ró ż n y m i p re te k s ta m i 
d o s ta w a ł się on do miesizkań 
I w  w y p a d k a c h , gdy zas taw a ł 
je d n ą  osobę, dopuszcza ł się m o r 
d e rs tw , g w a łtó w  i  g ra b ie ży . 
Podobno w  ta k ic h  oko liczno ­
ściach za m o rd o w a ł on 5 osób.

J A K  P O D A Ł A  w  pon ie dz ia ­
łe k  A ge n c ja  T A S S , z b ro d n ia rz  
zosta ł sch w y ta n y . O kaza ł się 
n im  W ła d im ir  lo n e s ja n , k tó ­
r y  w  o s ta tn im  czasie p ra c o w a ł 
w  tea trze  w  O rienburg-u.

W raz  z Ion e s jan e m  areszto­
w a n o  je go  w sp ó łm ie szkan kę  1 
w sp ó ln iczkę , A . D m itr ie w ą .

W  czasie p ie rw szego  p rze s łu ­
chan ia  lo n e s ja n  p rz y z n a ł się do 
za rzucanych  m u  p rzes tęps tw : 
za m o rdo w a n ia  dw óch  ch łop có w  
w  w ie k u  s z ko ln ym  i  k o b ie ty  w  
M o skw ie , ch łopca  i  k o b ie ty  w  
Iw a n o w ie  o ra z  zg w a łcen ia  I 
c iężk iego  p o ra n ie n ia  n ie le tn ie j.

W  n a jb liż s z y m  czasie z b ro d ­
n ia rz  ma s tanąć p rzed  sądem.

Pozorny

spokój
nad

Kanałem
N O W Y  J O R K  P A P . W  po­

n ie d z ia łe k  w ie czo re m  p o w ró c ił 
z  P an a m y p od sek re ta rz  stanu  
do  sp ra w  A m e ry k i Ł a c iń s k ie j,  
T h om as  M ann, b y  zdać s p ra ­
w ę  p re z y d e n to w i Jo hn son o w i 
z  re z u lta tó w  s w e j m is ji.  P ozor 
n ie  gorączka  i  n ap ię c ie  w y ­
w o ła n e  w  W aszyng ton ie  k ry ­
zysem  p an am sk im  n ieco  opa­
d ły , p odobn ie  ja k  pew nem u 
u s p o k o je n iu  u leg ła  s y tu a c ja  w  
sa m e j P anam ie . Jednakże 
p e rs p e k ty w y  zadow a la jącego  
o b ie  s tro n y  ro zw ią za ń  ia  k r y ­
zysu  n ie  są z b y t w ie lk ie .

W  dobrze  p o in fo rm o w a n y c h  
k o ła c h  W a szyn g to nu  tw ie rd z i 
się, dość k a te g o ryczn ie , że je s t 
rzeczą m a ło  p raw dopodobną, 
a b y  rząd  U S A  m ó g ł zgodzić 
s ię  na ja k ie k o lw ie k  pow aż­
n ie jsze  ko nces je  p rze d  lis to ­
p a d o w y m i w y b o ra m i p re z y ­
den ta. W  n a jle p szym  w y p a d  
k u  p rz e w id y w a n e  są pew ne 
m n ie jsze  us tę p s tw a  (u m o ż liw ię  
n ie  P an a m ie  k o rz y s ta n ia  z u - 
rządzeń  p o r to w y c h  w  s tre fie , 
pew ne  u p ra w n ie n ia  k o n s u la r­
ne), o ra z  p ow o ła n ie  n o w e j ko 
m is j i  z  zadan iem  p rzyg o to w a  
n ia  p ro p o z y c ji, k tó re  ro zp a trzo  
ne zostaną w  p rz y s z ły m  ro ku .

Sukces Polańskiego
L O N D Y N  P iV P . B r y t y j s k ie  s tó w a  

rz y s z e n ie  k r y t y k ó w  f i lm o w y c h  i 
te le w iz y jn y c h  u z n a ło  p o ls k i  f i lm  
„N ’ O Z  w  W O D Z IE ”  R . P o la ń s k ie ­
g o  za n a j le p s z y  f i l m  z a g ra n ic z n y  
w y ś w ie t lo n y  w  1383 r .  n a  e k ra n a c h  
K m  W . B r y ta n i i .

Segni w USA
W A S Z Y N G T O N  P A P . U d a ją c y  

s ię  z w iz y tą  d o  S ta n ó w  Z je d n o c z o  
n y c h  p r e z y d e n t  r e p u b l ik i  w ło s k ie j ,  
S e g n i z m u s z o n y  b y ł  p o  d ro d z e  lą ­
d o w a ć  w  M o n t r e a lu  że w z g lę d u  na 
n ie s p r z y ja ją c e  w a r u n k i  a tm o s fe ­
r y c z n e . D z iś  p r e z y d e n t  W io c h  o d ­
le c i  z  M o n t r e a lu  d o  B a l t im o r e  a 
n a s tę p n ie  u d a  s ię  d o  W a s z y n g to n u  
p o c ią g ie m .

P ie rw s z e  z  p rz e w id z ia n y c h  d w u  
s p o tk a ń  p r e z y d e n ta  S e g n ie g o  z p re  
z y d e n te m  J o h n s o n e m  m a  ro z p o ­
cz ą ć  s ię  d z is ia j o  g o d z . 22.30 cza ­
su w a rs z a w s k ie g o .

Wznowienie
p r o c e s u

terrorystów
R Z Y M  P A P . W  M e d io la n ie  w z n o  

w io n ą  z o s ta ła  ro z p ra w a  są d o w a  
p r z e c iw k o  99 o so b o m  o s k a rż o n y m  
o  .w s p ó łu d z ia ł w  d o k o n y w a n iu  z a ­
m a c h ó w  b o m b o w y c h  w  G ó rn e j A -  
d y d z e .

A k t  o s k a rż e n ia  z a rz u c a  im  n ie ­
le g a ln e  p o s ia d a n ie  m a te r ia łó w  w y ­
b u c h o w y c h ,  n is z c z e n ie  w ła s n o ś c i 
o ra z  u s i ło w a n ie  p o d p o rz ą d k o w a n ia  
A u s t r i i  p r o w in c j i  G ó rn a  A d y g a . 
J a k  w ia d o m o ,  w  p r o w in c j i  t e j  m ie  
s z k a  223 ty s ię c y  osó b  m ó w ią c y c h  j ę ­
z y k ie m  n ie m ie c k im ,  o ra z  120 ty s . 
osó b  m ó w ią c y c h  ję z y k ie m  w ło s k im .

Nowy f ilm  Sophii

Zawsze p ię k n a  i  in te re s u ją ­
ca S O P H IA  LO R E N . Ja k  w ie ­
m y , o s ta tn io  w y s tą p iła  w  f i l ­
m ie  re a liz o w a n y m  przez V i l t o -  
r io  de S ikę , s k ła d a ją c y m  s ię  
z trze ch  n o w e l —  „W c z o ra j, 
dz iś  i  ju t r o ” . P a rtn e re m  S op h ii 
w  ty m  f i lm ie  je s t zn an y  a k to r  
M a rc e llo  M a s tro ia n n i.

(C A F )

r o k  z a ł o ż e n i a  —  i m *

w y d ,  A B
C en a  50 g r .  N r  M  (6041)

W TO R E K , 14. I .  64 r.

y ner

K O R E S P O N D E N C JĘ  W L A  
S N Ą  Z  PRO CESU Z D A ­
N O W IC Z A  Z A M IE S Z C Z A  
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Największe od 1947 r.

ZAMIESZKI V  BENGALU
grożą wybuchem

wofny religijnej
2 0 0  zabitych 
setki rannych

D E L H I P A P . Z a m ie szk i na t le  r e lig ijn y m  w  zachodn io - 
in d y js k im  s tan ie  B en g a ł t rw a ją  nada l. W e d ług  n ie  p o tw ie r­
dzonych  don ie s ie ń  m ia ło  ju ż  ta m  zg inąć 200 osób. W  szp i­
ta la c h  z n a jd u ją  się s e tk i ra n n y c h , 73 tys iące  osób pozba­
w io n y c h  je s t dachu  nad g ło w ą . Z a m ie szek  o ta k im  ro z m ia ­
rze  n ie  b y ło  w  I n d i i  od  ro k u  1947, k ie d y  to  po p odz ia le  
Im p e r iu m  In d y js k ie g o  i  p ro k la m o w a n iu  n iep o d leg ło śc i In d i i  
i  P a k is ta n u  doszło do  k rw a w y c h  w a lk  m ię d z y  m u z u łm a n a ­
m i i  w y z n a w c a m i h in d u iz m u .

P R Z Y C Z Y N Ą  O B E C N Y C H  
Z A M IE S Z E K  b y ł za g in io n y , 
a n as tępn ie  odn a lez ion y  w ło s  
p ro ro k a  M ahom eta , p ieczo ło ­
w ic ie  p rze ch o w yw a n y  w  m e ­
czecie H a z ra tb a l w  S rin ag a rze  
w  s tan ie  K a s z m ir. W łos ten  jes t 
ź ró d łe m  sp oru  m ię d z y  In d ią  
i  P a k is ta n e m  od 18 la t.

U k ra d z io n y  26 g ru d n ia  ub. 
ro k u  cenny w ło s  o dn a laz ł się 
w  ta je m n ic z y c h  o ko licznośc iach  
w  d n iu  4 s tyczn ia . Jednakże 
w  m iędzyczasie  w śród  m u z u ł­
m a n ów  I n d i i  i  o czyw iśc ie  P a­
k is ta n u  za panow a ło  w ie lk ie  
w zb u rzen ie . W  k i lk a  d n i póź­
n ie j uchodźcy in d y js c y  p rz y ­
b y w a ją c y  do  K a lk u ty  z P a k i­
s ta n u  p rz y n ie ś li z sobą w ieść 
o p rze ś lad o w an ia ch  H in d u só w  
w  P a k is ta n ie  w  d n ia c h  3 i  4 
s tyczn ia . N a ty c h m ia s t w y b u ­
c h ły  za m ie szk i w  K a lk u c ie . 
T y m  razem  o d w e t b ra l i  w y ­
z n a w cy  d ru g ie j re l ig i i .  W  ten 
sposób w  c ią gu  k i lk u  d n i z g i­
n ę ło  k ilk a d z ie s ią t,  a może n a ­
w e t k i lk a s e t  osób. K a lk u ta  
zniszczona n ie u s ta n n y m i poża­
ra m i i  nap ad a m i n ie  może po­
m ieśc ić  i  w y ż y w ić  setek ty -

M e rt  Kennedy
spotka się 

z prezydentem

Sukarno
W A S Z Y N G T O N  P A P . W  

d n iu  d z is ie jszym  a m e ry k a ń s k i 
m in is te r  s p ra w ie d liw o ś c i, Ro­
b e r t K en n ed y , u da je  s ię  do T o ­
k io  b y  p rze p ro w a d z ić  ro z m o w y  
z p re zyde n te m  In d o n e z ji.  S u- 
k a rn o  na te m a t F e d e ra c ji M a - 
ła ja ż ji.  O czeku je  się, iż  spo tka  
n ie  S u k a rn o  —  R o b e rt K e n ­
n edy  odbędzie  s ię  16 s tyczn ia .

N ie  w y k lu c z a  się, iż  m in is te r 
s p ra w ie d liw o ś c i U S A  p rz y b ę ­
dzie  ró w n ie ż  do  M a n il i  na ro z ­
m owy- z p rz e d s ta w ic ie la m i rz ą ­
d u  f i lip iń s k ie g o . P rze d  opusz­
czeniem  W aszyng tonu , K e n n e ­
d y  k o n fe ro w a ć  będzie  n a jp ra w  
dop od o bn ie j z  p re zyde n te m  
Johnsonem .

s ięcy uchodźców  h in d u s k ic h  
z P ak is ta n u .

Jedna trz e c ia  m ias ta  o b ję ta  
jes>t t rw a ją c ą  p ra k ty c z n ie  ca łą  
dobę godz iną  p o lic y jn ą . Rząd 
in d y js k i z a k o m u n ik o w a ł, iż  
z ro b i w szys tko , b y  obecne za­
m ie szk i n ie  p rz e k s z ta łc iły  się 
w  w o jn ę  re lig ijn ą .  S y tu a c ja  
rzą d u  je s t o ty le  tru d n a , iż 
cieszący s ię  d użym  a u to ry te ­
tem  p re m ie r  N e h ru  je s t  obec­
n ie  ch ory .
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S T A T K I  N A  W E J Ś C IU :

M /S  „ I N A "  —  z L o n d y n u  i  
d ro b n i-cą .

S,‘S „ B R Y G A D A  M A K O W ­
S K IE G O "  —  z D a n i i  p o d  b a ­
la s te m .

S /S  „ B IE L S K O "  —  z  D a n i i  
p o d  b a la s te m .

M i's  „ K O L E J A R Z "  —  z C asa­
b la n k i  z fo s fo r y ta m i.

S T A T K I  N A  W Y J Ś C IU :

S 'S  „ S Z C Z E C IN ”  —  d o  A n t ­
w e r p i i  ze zb o że m .

S /S  „ H U T A  F L O R IA N ”  —  do  
H a w a n y  z d ro b n ic ą .

M  S „ S K I E R K A ”  — d o  R o t ­
te rd a m u  v ia  G d y n ia  z d r o b n i-
cą .

S /S  „P O Z N A N  I I ”  
n i i  z  w ę g le m .

d o  D a -

F 2 L M Y  N A  S T A T K A C H  P Z M

W IĘ K S Z O Ś Ć  d u ż y c h  je d n o s te k  
P Z M  p o s ia d a  a p a r a ty  p r o je k ­
c y jn e ,  a w ię c  z a ło g i w  d łu g ic h  
re js a c h  m e  są p o z b a w io n e  ta k  
w a ż n e j r o z r y w k i  j a k  f i lm .  S^tat 
k i  o t r z y m u ją  w  r e js  p r z e c ię t ­
n ie  p o  3 z e s ta w y , s k ła d a ją c e  
s ię  z f i lm u  d łu g o m e tra ż o w e g o , 
k r o n ik i  i  c o m ie s ię c z n e g o  d o d a t­
k u .  O g ó łe m  w  1963 r .  z a ło g i 
P Z M  o b e jr z a ły  p o n a d  800 f i l ­
m ó w , w  ty m  w ie le  n a jn o w ­
sz y c h .

M im o  m r o z u  i b r a k u  ś n ie g u

OZIMINY
T R Z Y M A JĄ  SIĘ DOBRZE

Temperatura niższa osi normy f6S-leiniej tys tyeane  p od a ją , że w  1 de­
ka dz ie  s tyczn ia  te m p e ra tu ra  by

U S T A B IL IZ O W A N A  P O G O D A , ja k a  p an ow a ła  p ra w ie  j a 0d  „ o rm y  io O -le tn ie j.
p rzez ca łą  1 dekadę s tyczn ia , obecn ie  zaczyna ustępow ać. O C E N A  O G Ó L N A  M Ó W I że 
W ie lk i w y ż  w y c o fu je  się znad E u ro p y  w  k ie ru n k u  w sch ód - z jm a  jest w tym ro k u  znacź n i0 
n im  i  p o łu d n io w o -w s c h o d n im , a  od p ó łn o cy  nadciąga  za to ka  ła go d n ie jsza , a je j  da lszy  p rze 
n isk ie go  c iśn ie n ia . P rz y n ie s ie  ona  w z ro s t zachm urzen ia , n ie - w id y w a n y  p rzeb ieg  będzie w y -  
w ie lk ie  o pa dy  śn iegu  p rze w ażn ie  w  p ó łn o cne j p o ło w ie  k ra ju  g ią d a ł podobn ie . O  ile  n ie  z a j-  
i  p rz e jś c io w y  w z ro s t te m p e ra tu ry .

T E M P E R A T U R A  P R Z E J - n e j S k a n d y n a w ii zacznie w y ra  
Ś C IO W O  W Z R O Ś N IE  —  do o'k. s tać jeszcze je de n  m ro ź n y  w yż . 
zera s top n i na k ra ń c a c h  p ó łn o c  P rz y n ie s ie  o n , o  i le  je go  ro z -  
n jrch i  do o k . m in u s  4 —  5 s top  w ó j będzie  postępow ać d a le j w  
n i w  g łę b i k ra ju .  W  nocy spad - k ie ru n k u  w sch o d n im  i  p o łu d - 
k i  c ie p ło ty  n ie  będą ju ż  ta k  n io w y m , p o w ie trz e  a rk tyezn e , 
s iln e  ja k  p op rze dn io  i  w y n io s ą  o  te m p e ra tu ra c h  do ok. m in u s  
od  m in u s  5 st. na pó łn o cy  do  6 —  8 st. w  dz ień  i  o k . m in u s  
ok. m in u s  8 —  10 w  części p o -  15 w  nocy'. P rze ży jem y  w ów czas 
łu d n io w e j. jeszcze jeden  a ta k  n ieco su ro w

Po 16 s tyczn ia  i w  o s ta tn ic h  szej z im y. N ie  będzie  on  t rw a ł 
dn ia ch  2 d eka dy  m e te o ró lo g o - d ług o  —  po k i lk u  d n ia ch  ustą-

ja k ie ś  n iesp o dz ian k i, k tó ­
ry c h  na jtę ższy  „m ózg  e le k tro ­
n o w y ”  n ie  zdo ła  p rze w id z ieć .

'< ! i W IC H E R E K

„Pasażerka“ 
i „Viridiana“

n a jle p s z e
w 1963 r.

W A R S Z A W A  P A P . J u ry  „Sy, 
re n y  w a rs z a w s k ie j”  —  dorocz­
n e j n ag ro dy  K lu b u  K r y t y k i  F i l  
m o w e j p rz y z n a ło  nag rodę  d la  
najlepszego f i lm u  p o lsk ieg o  
..P A S A Ż E R C E ”  w  re ż y s e rii 
A n d rz e ja  M U N K A . Je dyn ym  
k o n trk a n d y d a te m  „P a s a ż e rk i”  
b y ł f i lm  „J a k  być  k o cha ną ” , 
re ż y s e rii W o jc ie ch a  Hasa. Za 
n a jle p szy  f i lm  za g ran iczn y  u - 
znano  , .V IR ID IA N Ę ”  reż. L u is a  
B U N U E L A  (H iszpan ia ). J u ry  
w y ró ż n iło  p on ad to  f i lm y  zagra 
n iczne : „D z ie cko  w o jn y ”  A n ­
d rze ja  T a rk o w s k ie g o  (ZSRR ) o -  
ra z  „R ozw ód  po w ło s k u ”  P ię tro  
G erm ie go  (W łochy).

w ie  lic z ą  s ię  z n as ta n ie m  no ­
wego, m roźn ie jszeg o  o kre su . Po 
p rz e jś c iu  n iż u  b a łty c k ie g o , od 
Is la n d ii,  G re n la n d ii i  p ó łn o c -

Zderzenie pod semaforem
KUkndztesiqt osób rannych

p i i  znów  zacznie s ię  o c iep le ­
n ie .

F A C H O W C Y  Z  D Z IA Ł U  A -  
G R O M E TE O R O LO G 11 P IH M  
O C E N IA J Ą , że m im o  b ra k u  o - 
c h ro n n e j p o k ry w y  śn ieżne j w  
c e n tra ln y c h  d z ie ln ica ch  k r a ju  
o z im in y  trz y m a ją  s ię  dob rze  i 
m ro z y  im  nie zaszkodz iły . W  
in n y c h  re jo na ch  c ie nka  w a r ­
s tw a  śn iegu zabezpiecza zasie­
w y  p rze d  groźbą  uszkodzen ia , 
lu b  w y m a rz n ię c ia .

W  p ie rw szym  d n iu  procesu

Z D A N O W IC Z
nie przyznaje się do winy

CKorespondencja własna)
S Y L W E R IU S Z  Z D A N O W IC Z  o skarżon y  o z a m o rdo w a n ie  w  

T a rn o w ie  s ie rża n tó w  M O  D a jlro w s k ie g o  i  M u c h y  s tan ą ł w  po  
n ie d z ia le k  p rzed  Sądem W o je w ó d z k im  w  K ra k o w ie . Jego k u m  
p c l, R ysza rd  C h o le w ic k i n ie  b io rą c y , na  pod s taw ie  w y n ik ó w  
ś le dz tw a , u d z ia łu  w  ty m  z a b ó js tw ie , będzie  o d p o w ia d a ł o d ­
d z ie ln ie  w  t r y b ie  z w y k ły m .

W A R S Z A W A  P A P . W c z o ra j na  l in i i  C h ab ó w ka  —  N o w y  
Sącz, pociąg osobow y, zdąża jący z L im a n o w e j dó N ow ego 
Sącza zd e rz y ł się pod st. M a rc in k o w ic e  z p oc ią g ie m  to w a ro ­
w y m . W  w y n ik u  zderzen ia  k ilk a d z ie s ią t osób zosta ło  ra n ­
n ych.

O  O K O L IC Z N O Ś C IA C H  ZD E  
R Ż E N IA  pociągów  in fo rm u je  
k ra k o w s k i ko re spo nd e n t P A P : 
P rze d  sem a fo rem  w  p o b liż u  
C he łm ca  s ta ł poc iąg  to w a ro w y  
z n a jd u ją c y  s ię  w  drodze  do 
M a rc in k o w ic  po  m a te r ia ły  b u ­
dow lane . K i lk a  m in u t  po g. 6 m a 
e zyn is ta  poc iągu, M ic h a ł M ró z  

t s tu k o t z b liż a ją c e j s ię  z

Pierwsi Czesi 
w Białostockiem

W  W Y N IK U  P O R O Z U M IE N IA  
ta ię d z y  s p -n ią  „ G r o m a d a ”  i  c ze ­
c h o s ło w a c k im  „ C e d o k ie m ”  p rz y b ę -  
rtą  w  ty m  r o k u  po  r a z  p ie rw s z y  
n a  B ia ło s to c c z y z n ę  w y c ie c z k i  z 
C S R S . G o ś c ie  zza  K a r p a t  z w ie d z a ć  
b ę d ą  n a tu r a ln ie  sa m o  m ia s to  w o je  
w ó d z k le ,  a p o z a  t y m  B ia ło w ie ż ę  
i  P u szczę  B ia ło w ie s k ą .

p rze c iw n eg o  kie i*un'ku  lo k o m o ­
ty w y . N a ty c h m ia s t p rz y s tą p ił 
do co fa n ia  poc iągu , k tó r y  p ro ­
w a d z ił (dz ia ło  s ię  to  w szys tko  
na tzw . łu k u ,  p rz y  ogran iczo ne j 
w idocznośc i). N ie  z d o ła ł o n , n ie  
s te ty , zapobiec k a ta s tro fie . M a ­
n e w r o s ła b ił je d n a k  zderzen ie , 
z m n ie jsza jąc  ro z m ia ry  k a ta s tro
fy.

B ardzo  szybko zo rg an izow ano  
a k c ję  ra tu n k o w ą . G odny p o d ­
k re ś le n ia  je s t ła ń cu ch  „ lu d z i 
d o b re j w o li” , k tó ry  to w a rz y ­
szy ł a k c ji ra tu n k o w e j.  K to  ż y w  
sp ieszy ł z  pom ocą.

D o pom ocy w  p rze w oże n iu  
ra n n y c h  z g ło s iły  s ię  ró w n ie ż  
p ry w a tn e  ta k s ó w k i z  N ow ego 
Sącza i  o k o lic y .

Ja k  p o in fo rm o w a ł d y re k to r  
s z p ita la  w  N o w y m  Sączu, d r  
Z y g fry d  Ż u re k , ż a dn e j z  o f ia r  
k a ta s tro fy  n ie  zagraża n iebez­
p ieczeństw o  u tr a ty  życ ia .

Obniżenie kosztów 
budownictwa

N A R A D A  
w KW PZPR
D Z IŚ  R A N O  w  K W  P Z P R  

rozpoczę ła  się n arad a  a k ty w u  
p rz e d s ię b io rs tw  w y k o n a w c z y c h  
b u d o w n ic tw a  o ra z  in w e s to ró w  
i p ro je k ta n tó w , pośw ięcona  
obn iżce  kosztów  b u d o w n ic tw a  
i ro z w o ju  b u d o w n ic tw a  oszczęd 
nego.

W  n a rad z ie  u d z ia ł w ię l i :  I  se 
k re ta rz  K W  P Z P R  A . W A L A ­
S Z E K , se k re ta rz  K W  —  W. 
D R A P IC H , w ic e p rz e w . Prez. 
W R N  —  W . Ś L E D Z IŃ S K I. I  se 
k re ta r z  K M  P Z P R  —  S. B A R T  
C Z A K . se k re ta rz  K M  —  E. P A  
T A L A N . przew . P rez. M R N  —  
H . Ż U K O W S K I i  k ie ro w n ik  
W vdz. E konom . K W  —  J . M I -  
C H A L K IE W IC Z .

R e fe r a t  n a k r e ś la ją c y  z a d a n ia  b u  
d o w n ie  tw a  o ra z  k ie r u n k i  o b n iż k i  
k o « ł tó w  w y g ło s ił  w ic e p rz e w o d n i­
c z ą c y  P re z . W R N  —  W . S ie d z i ń s k i.

P IE R W S Z Y  D Z IE Ń  R O Z P R A  
W Y  m in ą ł na  o d c z y ta n iu  a k tu  
o ska rżen ia , w y ja ś n ie n ia c h  o - 
skarżonego i o d c z y ty w a n iu  je ­
go zeznań w  ś le dz tw ie , k tó re  
w  w ie lu  m ie jsca ch  znaczn ie  
ró ż n iły  s ię  od w y ja ś n ie ń  złożo­
n ych  są do w i na sa li.

P R Z E Z  B L IS K O  T R Z Y  G O D Z I­
N Y  Z d a n o w ic z  r e la c jo n o w a ł  p r z e ­
b ie g  s w o je j  b a n d y c k ie j  k a r ie r y .  
M ło d y ,  bo u r o d z o n y  w  1939 r o k u  
c z ło w ie k ,  m a  ju ż  za s o b ą  sześć la t  
p rz e s tę p s tw  i  k i ł k a  w y r o k ó w .  G ło ­
sem  o p a n o w a n y m , s p o k o jn ie ,  p ły n  
n ie ,  t a k  j a k  d o b rz e  p r z y g o to w a n y  
u c z e ń , m ó w i Z d a n o w ic z  o  w ła m a ­
n ia c h ,  ło m a c h , łu p a c h  i  s tr z a ła c h .

Z IM N Y , O P A N O W A N Y  I  
S P R Y T N Y  je s t S y lw e riu s z  Zda 
now icz . W  m iłe j sy lw e tce , w  
sym p a tyczn e j racze j tw a rz y , 
n ik t  n ie  d o m y ś liłb y  się b a n d y ­
ty , w  rę k a c h  k tó re g o  s k ra d z io ­
n y  p is to le t p rz e m ie n ia ł s ię  w  
n arzędz ie  ś m ie rc i. A k t  oskarżę 
n ia  i m a te r ia ły  zebrane  w  
ś le d z tw ie  dow odzą  n iezb ic ie , 
że to  on  „ te n  w yższy ”  lu b  „ te n  
w  ka pe lu szu ”  b y ł panem  p is to ­
le tu , że to  on  s trz e la ł z n iego  i  
w  T a rn o w ie  i  p ó ź n ie j w  czasie

K u lis y  o p e ra c ji X

„ S z e r g # “  

ż ą d a .  o k u p u
CHO S ZC ZN O  TO  M IA S T O  P O W IA T O W E  r.a  tra s ie  ko le ­

jo w e j z  P oznania  do Szczecina. K o lo n ia  W ysok ie  je s t n ie ­
w ie lk ą  osadą —  k ilk a n a ś c ie  zagród  ch łop sk ich . Z yc ie  p rze ­
biega tu  spoko jn ie . A le  pew nego d n ia  W ysok ie  p rzeży ło  
sw o ją  sensacją. Zaczęło  się od tego, że. d w a j za m o żn ie js i 
gospodarze  —  S ta n is ła w  S teczuk i  P io tr  C z u ry ło  o trz y m a li 
tego samego d n ia  polecone lis ty , w ys łane  —  ja k  się p ó ź n ie j 
o kaza ło  —  z p ob lisk ie g o  Choszczna. Po o tw a rc iu  k o p e rt 
d w óm  gospodarzom  s tan ę ły  w ło s y  dęba: je dn o b rzm ią ce  lis ty  
p o le ca ły  im  na  rozkaz  n ie zn a n e j n ik o m u  o rg a n iz a c ji „S Z A ­
Ł A S ”  dosta rczyć w  m e ta lo w e j puszce kw o tę  po dxca tvs. 
z ło ty c h  we w ska zan ym  m ie jscu . W  ra z ie  n ie  w yk o n a n ia  
polecenia , lu b  za m e ldo w a n ia  o w s z y s tk im  m i l ic j i  —  a u to r  
l is tu  g ro z ił ad resa tom  śm ierc ią .

D E C Y Z J A  N IE  B Y Ł A  Ł A T W A .  G o s p o d a rc e  n a r a d s a l i  s ię  z ż o n a ­
m i,  c z y  z ło ż y ć  o k u p  i  m ie ć  s p o k ó j,  c z y  z a w ia d o m ić  m i l i c ję  i  n a ­
ra z ić  s ię  n a  ze m s tę  g r o ź n e j o r g a n iz a c j i.  N a  szczęśc ie  ro z s ą d e k  z w y ­
c ię ż y ł  — p o s ta n o w io n o  z a w ia d o m ić  M O .

F U N K C J O N A R IU S Z E  K O M E N D Y  P O W IA T O W E J  W  
C H O S Z C Z N IE  p o s ta n o w ili p os tąp ić  w e d ług  p rz y ję te j p rz y  
śc ig an iu  podobnych  p rzestępstio  ta k ty k i:  gospodarze m ie l i  
zakopać w e w ska zan ym  przez przestępcę m ie jscu  m e ta lo w ą  
puszkę, do k tó re j polecono  im  w ło żyć  ka rteczkę , w y ja ś n ia ­

ją c ą  pow ody, d la  k tó ry c h  n ie  m ogą ta k  szybko  w p ła c ić  żą­
d an ych  p ien iędzy.

S Z A N T A Ż Y S T A  P O L E C IŁ  O B Y D W U  G O S P O D A R Z O M  z a k o p a ­
n ie  p u s z k i 7. p ie n ię d z m i w  te r m in ie  3 d n i  od  o t r z y m a n ia  l i s t u  w  
o k o l ic y  p a r k u  W ie k o w o  w  m ie js c u ,  g d z ie  b ę d z ie  w b i t y  w  z ie m ię  
p a l i k  z  n a p is e m  „S z a ła s ” . P o n ie w a ż  p a l ik a  n ie  z a u w a ż o n o , p o le ­
c o n o  g o s p o d a rz o m  z o s ta w ić  m e ta lo w ą  p u s z k ę  n a  w id o c z n y m  m ie j  
s c u . W  p o b l is k ic h  z a ro ś la c h  u rz ą d z o n o  z a sa d zkę , k tó r e j  u c z e s tn ic y  
p i ln ie  o b s e rw o w a li  te re n ,  a b y  m o ż l iw ie  n a jp r ę d z e j  z d e m a s k o w a ć  
p rz e s tę p c ę . N ie s te ty ,  w  c ią g u , d w ó e h  d n i  n i k t  n ie  z ja w i ł  s ię  p o  
p u s z k ę , w o b e c  czeg o  z a sa d zkę  p r z e rw a n o .  D o p ie r o  w łe d y  p u s z k a  
z n ik n ę ła ,  a  o b y d w a j g o s p o d a rz e  o t r z y m a l i  n o w e  l i s t y .  T y m  ra z e m  
a u to r  p o d p is a ł s ię  p s e u d o n im e m  „ S z e r y f ” . P is a ł,  że w ie  o f a k c ie  
z a w ia d o m ie n ia  m i l i c j i ,  a le  d a w a ł  n ie p o s łu s z n y m  je szcze  je d n ą  
„s z a n s ę ” . Ż ą d a n y  o k u p  a d re s a c i m a ją  z a k o p a ć  w  o k o l ic y  p a r k u  
W ie k o w o ,  o z n a c z a ją c  m ie js c e  je g o  z ło ż e n ia  k i je m  m e t r o w e j  d łu ­
g o ś c i. w b i t y m  n a  s z to rc  w  z ie m ię . „ S z e r y f ”  n a p is a ł,  że sz e f o rg a ­
n iz a c j i  „S z a ła s ”  w y d a ł  j u ż  w y r o k  n a  n ie s u b o r d y n o w a n y c h  g o s p o ­
d a r z y  i  że t y l k o  n ie z w ło c z n e  d o s ta rc z e n ie  o k u p u  m o ż e  u ra to w a ć  
im  ż y c ie .

' G O SP O D A R ZE  P R Z E R A Z IL I  S lĘ  N IE  N A  Ż A R T Y . Spel 
n io n o  żądanie  „S z e ry fa " , a le  i  ty m  ra ze m  n ik t  po puszkę  
się  n ie  zg łos ił. Tym czasem  p rz y jrz a n o  się d ok ła d n ie  lis to m . 
Pisane b y ły  na k a rtk a c h  w y rw a n y c h  ze szko lnego zeszytu. 
P ism o  by ło  jeszcze n ie w y ro b io n e . S uge row ało , że „S z e ry f”  
je s t cz ło w ie k ie m  bardzo  m ło d y m , a  dok ładne  o p isy  m ie jś i,  
w  k tó ry c h  o kup  m a  być z łożony, w s k a z y w a ły  na  fa k t ,  że 
je s t on  ró w n ie ż  m ieszkańcem  k o lo n ii W ysok ie . W te d y  za­
p a d ła  decyzja  doko na n ia  r e w iz j i  w  k i lk u  dom ach te j ko ­
lo n i i.  Ju ż  w k ró tce  w  m ieszka n iu  gospodarza Ch. zna lez iono  
n a  sza fie  tab liczkę  z  nap isem  „ Szałas”  i  zeszyt z w y rw a ­
n y m i k a rtk a m i. 1

„ G R O Ź N Y M ”  szantażystą  _okazał się syn  gospodarza Ch. 
l-  p ię tn a s to le tn i M a ria n , uczeń  8 k la sy  lic e u m  w  Chosz­
cznie. Ten  m iz e rn y  i  n ie p o z o rn y  m łod z ie n ia sze k  o b u jn e j 
w y o b ra ź n i, p as ja m i p oże ra jący  a w a n tu rn ic z e  p rzygodow e  
i  k ry m in a ln e  pow ieśc i, w p a d ł na  p om ys ł d o ko na n ia  szan­
tażu  po p rzeczy tan iu  p o w ie ś c i k ry m in a ln e j.

(K . P O L )

uc ieczk i. W ła śn ie  d la te go  Z d a ­
n ow icz  o d p ow ia da  w  try b ie  do  
ra ź n y m , d la te go  s to ją  tu  p rzed  
g m a cha m i sądu k o rd o n y  m i l i ­
c ji,  a w szyscy  o trz y m u ją  spe­
c ja ln e  p rz e p u s tk i na ro zp raw ę . 
T o  Z d a n o w ic z  uw aża n y  je s t za 
g roźnego i  n iebezpiecznego 
przestępcę, k tó re m u  do g ło w y  
p rzychodzą  b a rdzo  n iebezp iecz­
ne p om ys ły .

A  tym czasem  m ło d y  cz ło w ie k  
o dd a je  sw em u k u m p lo w i ca łą  
b a n d ycką  s ław ę  —  to  C ho lew ie  
k i  m ia ł w o ln ą  p ra w ą  rę kę , to  
C h o le w ic k i m ia ł m ó j kape lusz, 
to  C h o le w ic k i s trz e la ł, o rg a n i­
z o w a ł w ła m a n ia , k a z a ł uc iekać 
i  s trze lać  do pogon i —- m ó w i 
Zd an o w icz .

O d n o ś n ie  w y p a d k ó w  w  W a r s o ­
w ie ,  g d z ie  p o  ra z  p ie rw s z y  z r o b ił  
u ż y te k  z p o d s tę p n ie  z d o b y te j  
p rz e z  s ie b ie  b r o n i  s tr z e la ją c  do 
s tu d e n tó w  p rz e d  k a w ia r n ią  „ E w a ”  
i f u n k c jo n a r iu s z a  M O . Z d a n o w ic z  
s tw ie r d z a ,  że u c z y n i ł  to  w  s ta n ie  
k o m p le tn e g o  z a m ro c z e n ia  a lk o h o ­
lo w e g o .

Z d a n o w ic z  p rze d s ta w ia  się ja  
k o  n ie w in n y , d ro b n y  o p ryszek , 
k tó r y  u le g ł p re s ji k o le g i z w ię  
z ien ia . T y lk o  tam , gdz ie  n ie  b y  
ło  C h o łe w ick ie g o , a je d n a k  b y ­
ły  s trz a ły  Z d a n o w ic z  zw a ła  
w szys tko  na k a rb  p rze k lę te go  
m a rtw e g o  p rz e d m io tu , k tó r y  
w y p a d a ją c  z m a ry n a rk i sam  
w y p a la ł.  O n s trz e la ł n a jw y ż e j 
na w iw a t,  w  pow ie trze .

D Z IŚ  ro zp oczyn a ją  zeznania  
ś w ia d k o w ie .

W śród  n ic h  będzie  też  C ho le ­
w ic k i .  C ie ka w e  będzie  to  sp o t­
k a n ie . W y d a je  się, że po  n im  
b an dycka  s ław a , o  k tó re j ś n it  
po  nocach Z d an o w icz , w ró c i do 

"p ra w o w ite g o  w ła ś c ic ie la .
J u liu s z  Z A W IE J A

17-letni chłopcy
mordercami
taksówkarza
B IA Ł Y S T O K  P A P . W  P r o k u  

ra tu rz e  W o je w ó d z k ie j w  B ia ­
ły m s to k u  p o in fo rm o w a n o  o 
szczegółach m o rd e rs tw a , d oko ­
nanego na  b ia ło s to c k im  ta ksó w  
k a rz u  —  W ła d y s ła w ie  W o łe j-  
szo. Z a bó jcą  o kaza ł s ię  1 7 - le tn i 
A n a to l Jó ze fo w icz , p o m o c n ik a ­
m i b y l i  je go  ró w ie ś n ik  Tadeusz 
W ło d a rc z y k  o ra z  W ies ła w  S kok , 
k tó r y  d o p ie ro  w  k w ie tn iu  b r, 
u k o ń czy  17 la t .
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Bydgoski epizod 
dr H. Sloltingn

Pierwsi? foiwód 
w histerii Hepnlu

L O N D Y N . P rz e d  k i l k u  d n ia m i 
p ie rw s z y  ro z w ó d  w  h is t o r i i  N e p a lu  
u t r z y m a ł#  p a n i  K u n u  R a n a . D o ­
ty c h c z a s  u s ta w o d a w s tw o  te g o  h im a  

• la js k ie g o  k r a ju  n ie  p r z e w id y w a ło  
t u o i l iw o ś c i  u d z ie la n ia  r o z w o d ó w . 
I s tn ia ło  w p r a w d z ie  p o ję c ie  s e p a ra ­
c j i ,  je d n a k ż e  w  ta k im  w y p a d k u  ko  
fo ie ty  n ie  m o g ły  p o w tó r n ie  w y jś ć  
z a  m ą ż . D o p ie r o  n o w e  u s ta w o d a w ­
s tw o  w p ro w a d z o n e  p rz e z  k r ó la  M a  
łiendrę p r z y n io s ło  o d m ie n n e  d e c y ­
l e  w  t e j  s p ra w ie .

W  D N IU  W Z N O W IE N IA  P R O C E S U  p rz e c iw k o  z b ro d n ia ­
rzom  o ś w ię c im s k im , 6 lu n . s a la  ro z p ra w  w e  F ra n k fu rc ie  nad  
M enem  s ta ła  się« w id o w n ią  zn am iennego  in c y d e n tu .

W  o k rę g u  P le w e n  o d k r y to  zn a cz - 
.ine z ło ż a  r o p y  n a f to w e j .  J e s t to  
;d la  B u łg a r i i ,  r o z w i ja ją c e j  w ła s n y  
p r z e m y s ł c h e m ic z n y , n ie s ły c h a n ie  
w a ż n e  w y d a rz e n ie . Z  d w ó c h  s z y ­
b ó w  w ie r tn ic z y c h  w y d o b y w a  s ię  
d o b r e j  ja k o ś c i ro p ę  n a f to w ą .  T r w a  
ta k ż e  m o n ta ż  d a ls z y c h  s ie d m iu  
W ie ż . W k ró tc e  i  on e  p o d e jm ą  p ra  
c ę . (C E T )

Z A C Z Ę Ł O  S IĘ  od p ry w a tn e j 
ro zm o w y , ja k ą  o d b y ł w  d z ie n ­
n ik a rs k im  g ro n ie  p rz e d s ta w i­
c ie l gaze ty  „S tu t tg a r te r  Z e i­
tu n g "  K a r l  S aue r. P o w ie d z ia ł 
on w ów czas, iż  je s t  w  posiada 
n iu  d ow o d ów  św ia d czących  o 
ty m , że d r  H e rm a n n  S to lt in g , 
jeden  z 18 o b ro ń c ó w  w  p ro ce ­
s ie  o ś w ię c im s k im , b y ł w  cza­
sie w o jn y  c z ło n k ie m  ta k  z w a -

PICASSO
najpopularniejszy

O B R A Z Y  P A B L A  P IC A S S A  c ie ­
szą s ię n a jw ię k s z y m  p o p y te m . W  
c ią g u  o s ta tn ic h  p ię c iu  ł a t  n a  w y ­
s ta w a c h  a u k c y jn y c h  w  P a ry ż u , 
W e rs a lu , W ie d n iu ,  M e d io la n ie . L o n  
d y n ie .  N o w y m  J o r k u ,  G e n e w ie  i 
E r n ie  s p rz e d a n o  29 o b ra z ó w  P i ­
cassa za łą c z n ą  s u m ę  533 320 d o la ­
ró w . D ru g im  n a jp o p u la r n ie js z y m  
m a la rz e m  je s t  A u g u s to  R e n o ir .

M O S K W Ę  p o k ry ła  gęsta, 
p uszysta  p ie rz y n a  śn iegu, a 
m a m y  sp ace ru ją  ze s w o im i po 
c ie cha m i.

C A F

E K S P O ItT  S T A T K Ó W

N a jw ię k s z a  b u łg a rs k a  s to c z n ia  
‘p r o d u k c y jn a  w W a rn ie  p rze zn a cza  
s m a czn ą  część s w e j p r o d u k c j i  na  
e k s p o r t ,  g łó w n ie  do  Z w ią z k u  R a ­
d z ie c k ie g o . W  u b ie g ły m  r o k u  p rz e ­
k a z a n o  Z S R R  d w a  ta n k o w c e  o n o ­
ś n o ś c i 4 ty s .  D W T , a d a ls z e  d w ie  
■ je d n o s tk i te g o  t y p u  w y p ły n ę ły  na 
r e js  p r ó b n y  n a  M o rz e  C z a rn e . P o 
n a d to  s to c z n ia  z b u d o w a ła  d la  
Z w ią z k u  R a d z ie c k ie g o  t r z y  w ie lk ie  
w a r s z ta ty  p ły w a ją c e  o r a *  d w ie  je d  
» o s t k i  p a s a ż e rs k ie  i  c z te ry  h o te le  
p ły w a ją c e  d la  p r a c o w n ik ó w  p rz e d  
s ię b io r s tw  p r a c u ją c y c h  na  w ie lk ic h  
r z e k a c h  r a d z ie c k ic h .  W  ty m  r o k u  
p r z y s tą p io n o  d o  r e a l iz a c j i  w ie lk ie  
g o  z a m ó w ie n ia  ra d z ie c k ie g o  — b u ­
d o w y  30 s ta tk ó w  o n o ś n o ś c i 5 ty s . 
W W T  i  16 s ta tk ó w  d la  1’ 2 M  o n o ­
ś n o ś c i 3 30# D W T  o ra z  12 d o k ó w  
p ły w a ją c y c h  o - n o ś n o ś c i 6 300 D W T  
r ó w n ie ż  d la  Z S R R .

P r e m ie r  T o d o r  Z iw k o w  d o k o n a ł 
o s t a tn io  u ro c z y s te g o  o tw a r c ia  k o m  
b in a t u  p e tro c h e m ic z n e g o  w  B u r ­
g a s , b u d o w a n e g o  ju ż  o d  3 la t .  W  
p ie rw s z y m  o k re s ie  k o m b in a t  b ę ­
d z ie  p r o d u k o w a ł  o k o ło  1 m in  to n  
-m c z u lu , 500 ty s .  to n  p a l iw a  d la  
¡ s i ln ik ó w  d ie s lo w s k ic h ,  300 ty s . to f t  
■ b e n zyn y  i  w ie le  in n y c h  p r o d u k tó w  
p o c h o d n y c h .  W  la ta c h  3964— 1966 
p o w s ta n ą  w  k o m b in a c ie  t r z y  d a l 
tsze f a b r y k i :  z a k ła d  k a u c z u k u  
s z tu c z n e g o , z a k ła d  e t y le n u  i  z a k ła d  
w łó k n a  s z tu c z n e g o  o ra z  m a s  p la ­
s ty c z n y c h .

BIGOS I FLACZKI 
PO POLSKU

JE S T  W  M O S K W IE  H O T E L  I  R E S T A U R A C J A  „W A R ­
S Z A W A ” , je s t też „P ra h a ” , „B u d a p e s z t” , „P e k in ” , „S o fia ”  
i „B u k a re s z t” . U m eb low ane  są oue i  ozdobione w ew nątrz^ z 
za chow an iem  s ty lu  p ań s tw , k tó ry c h  nazw y s lo łic  noszą. W  
re s ta u ra c ja c h  o trzym a ć  m ożna p ra w d z iw e  n arod ow e  popraw y 
i napo je .

Pocztówka z Moskwy

C IE S Z Ą  S IĘ  TE  L O K A L E  
sp orym  pow odzen iem . N ie  każ­
dem u, oczyw iśc ie , muszą sma­
kow ać a utentyczne  jaskó łcze  
gn iazda  —  w sp an ia ła  (podob­
no!) ch ińska  p o tra w a , czy p ie t  
w y re k in a , a le w ie le  osób chęt 
nie zagląda do  „ W arszaw y ”  na 
naszą „W y b o ro w ą ’’ pod b igo- 
s ik  czy f la c z k i.

P ow odzenie  lo k a li re s ta u ra ­
c y jn y c h  zachęciło  k ie ro w n ic ­
tw o  m osk iew sk iego  h a n d lu  do 
o tw a rc ia  specja lnego  sk lepu , w  
k tó ry m  „n a  w ynos ” , do dom u  
k u p ić  m ożna narodow e p o tra ­
w y  po lsk ie , b u łg a rsk ie , czeskie, 
w ęg ie rsk ie , ch ińsk ie , a także  
g ru z iń s k ie , u k ra iń s k ie  i  uzbec­
kie . W  d n iu  o tw a rc ia  sk le pu , 
u ruchom ionego  w  ce n tru m  m ia  
stu p rzy  u l.  G ork iego , sprzeda­
no m . in . 69 k ilo g ra m ó w  b igo­
su i  17 k g  f la k ó w .

N ie  są to  może ilo ś c i im p o n u  
jące, zw ażyw szy  os ta tn ie  o b li­
czenia, in fo rm u ją c e  o w ie lko śc t 
M o skw y. Ja k  w y n ik a  z danych  
M ie js k ie j Rady, s to lica  ZS R R

lic z y  obecnie ponad 6 m in  350 
tys. s ta łych  m ieszkańców  —  ko  
b ie t je s t w  M o skw ie  o  przeszło  
ć w ie rć  m ilio n a  w ięce j, n iż  męż 
czyzn. S to lica  Z w ią z k u  Radziec 
k iego  je s t w  te j c h w i l i  —  po  
T o k io , N o w y m  J o rk u  i  Szang­
h a ju  —  c z w a rty m  co do w ie l­
kości m ias tem  na św ie c i e. 
M . in . w y p rz e d z iła  L o n d y n  i  
P aryż, k tó ry m  k ilk a  la t  tem u  
ustępow a ła .

P io tr  D A R K O W S K I

Antyamerykaóskie
demonstracje

W  P ana-m a-C ity  doszło do 
w ie lk ic h  d e m o n s tra c ji a n ty -  
a m e ry k a ń s k ic h , s k ie ro w a n y c h  
p rz e c iw k o  a m e ry k a ń s k ie j o k u ­
p a c ji s t re fy  K a n a łu  F a na m sk ie  
go.

N a  z d ję c iu : p łonące samocho 
d y  na u lic y  K e n n e d y ’ego w  Pa 
nam  a -C ity .

C A F -T c le fo to

nego S ondc j-gerich t, c z y li sądu 
specja lnego , dz ia ła ją ce go  na te 
re n ie  o k u p o w a n e j P o ls k i, k o n ­
k re tn ie  zaś w  Bydgoszczy.

T re ść  tego o św iadczen ia  zo­
s ta ła  p rzekazana  S to łt in g o w i,  
k tó r y  za reagow a ł o f ic ja ln y m  
zw róce n iem  się  do  sądu o  wy** 
ja ś n ie n ie  s p ra w y . Sąd p o le c ił 
zapro to ko ło w a ć  w n io sek  o b ro ń ­
cy. a nas tę pn ie  w e z w a ł d z ie n ­
n ik a rz a  do  p ub liczn e go  w y p o w ie  
dzen ia  się w  te j sp ra w ie . K a r l 
S auer p o w tó rz y ł w ię c  p rzed  są 
dem , iż  je s t m u  w ia d om e, że 
zas iada jący na ła w ie  o b rońców  
d r  H e rm a n n  S to lt in g  b y ł w  
czasie w o jn y  fu n k c jo n a riu s z e m  
h it le ro w s k ie g o  „są d u  s p e c ja l­
nego” .

R e p lik u ją c , S to lt in g  zapow ie ­
d z ia ł w n ie s ien ie  s k a rg i z oskar 
żenią  p ryw a tne go . K a r l  S auer 
o ś w ia d c z y ł na to , że w  raz ie  
po trze b y  g o tó w  je s t  p rz e p ro ­
w a dz ić  d ow ód  p ra w dy ...

S P R Ó B U JM Y  U S T A L IĆ , ca 
na ten  te m a t m ó w ią  a k ta  zna j 
du jące  się w  w o je w ó d z k im  
a rc h iw u m  p a ń s tw o w y m  w  B yd  
goszczy.

D r  H e rm a n n  S to lt in g  p rz y ­
b y ł do o ku p o w a n e j Bydgoszczy 
d n ia  17 czerw ca  1941 ro k u  z 
F ra n k fu r tu  nad  M enem . * B y ł 
cz ło nk iem  g ru p y  n ie m ie c k ic h  
p ra w n ik ó w , s k ie ro w a n e j tu  do 
p ra c y  w  h it le ro w s k im  apa rac ie  
sądow n iczym . H e rm a n n  S to l­
t in g  o b ją ł s tan o w isko  p ro k u ra ­
to ra  p rz y  sądzie o k rę go w ym . 
W  z w ią z k u  z ty m  w y s tę p o w a ł 
ja k o  o s k a rż y c ie l w  B ydgosz­
czy, a pon ad to  często b y ł de łe  
g o w a n y  na ro z p ra w y  toczące 
się  w  T o ru n iu , G ru dz iąd zu , 
W y rz y s k u , N a k le  i  Łobżen icy . 
S to lt in g  b y ł p ro k u ra to re m  n ie ­
z m ie rn ie  a k ty w n y m . D o w odz i 
tego fa k t ,  że je d y n ie  w  c iągu  
trze ch  o s ta tn ic h  d n i k w ie tn ia  
1942 r .  o s k a rż a ł on  aż w  19 spra 
w ach , zaś w  je d n y m  ty lk o  d n iu  
17 czerw ca tegoż ro k u , uczest­
n ic z y ł w  o śm iu  ro zp raw ach . 
N ie  znaczy to  je d n a k , że S to l-  
t in g o w i pow ie rzan o  w y łą c z n ie  
p ra w n iczą  „d ro b n ic ę ” . Z  p isom  
nego p od z ia łu  czynności sporzą 
dzaneg-o o kre sow o  przez szefa 
p ro k u ra tu ry  w y n ik a , że często 
p rzyd z ie lan o  m u  s p ra w y  podle  
gające tzw . „o d d z ia ło w i V I ” , 
tzn. w y d z ie lo n e j kom órce, k tó ­
ra  —  ja k  zdo łano  u s ta lić  g ro ­
m a d z iła  i  p rz y g o to w y w a ła  m a ­
te r ia ły  będące następn ie  pod ­
staw ą oskarżeń  p rze d  „sądem  
sp e c ja ln y m ” .

O dna lez ione  dotychczas do­
ku m e n ty , k tó re  i lu s t ru ją  dz ia ­
ła lność d r  S to lt in g a  w  Bydgosz 
czy i  in n y c h  p o ls k ic h  m ias tach , 
o b e jm u ją  o k o ło  20 teczek. A  
je s t to d op ie ro  p oczą tek poszu 
k iw a ń . A k ta , k tó r y m i ju ż  d y -

s p on u jem y , m ożna p od z ie lić  na: 
cz te ry  różne  d z ia ły : zespół 
„S o n d e rg e ric h t", zespół „S taa ts  
a n w a łts c h a ft” , zespół „L a n d  
g e r ic h t”  i  zespół „A m ts g e ­
r ic h t ” . Są to  w ię c  ak ta  sądu 
specja lnego , p ro k u ra tu ry ,  są­
d u  okręgow ego  i  sądu g ro d zk ie  
go. K a ż d y  z w y m ie n io n y c h  tu  
zespo łów  d o k u m e n ta c y jn y c h  za 
w ie ra  liczn e  d ow ody o ż y w io ­
n e j d z ia ła ln o śc i p ro k u ra to ra  
S to lt in g a . Na d z ies ią tka ch  .a k t  
w id n ie ją  jego  w łasnoręczne  
p od p isy , n o ta tk i i  uw ag i.

(Z A P )

DLA OFIARY
czy d la

SPISKOWCA?
W  M A G A Z Y N A C H  P O L I­

C Y J N Y C H  W  D A L L A S  p ię trz ą  
się w o rk i z l is ta m i i  p aczkam i 
n a d s y ła n y m i p rzez  o b y w a te li 
U S A  d la  p a n i T ip p it ,  w d o w y  
po p o lic ja n c ie , za m o rdo w a n ym  
tego samego d n ia  co p re zyde n t 
K en n ed y. O fia ro w a n o  je j  ró w  
n ież  464 937 d o la ró w  w  g o tów  
ce.

P o l ic ja n t  T ip p i t  zosta ł zabity; 
w  n iespe łna  godzinę  po  zam a­
chu  na p rezyden ta  —  rzekom e 
przez Lee  O sw a lda . O sta tn ie  
coraz u p o rc z y w ie j k rą żą  w ia d o  
m ości, że i  sam T ip p it  zam ie ­
szany b y ł w  sp isek na życia  
K e n n e d ye g o , za co o dp ow ie ­
dz ia lność  zam ie rzono  z g ó ry  
z rzu c ić  na O sw a lda , (m)

Nowa partia
na po lityczne j

arenie Wioch
J A K  J U Z  IN F O R M O W A L I?  

M Y , w e  w ło s k ie j P a r t i i  S ocja­
lis ty c z n e j n a s tą p ił ro z ła m  —  
je j le w e  s k rz y d ło , k tó reg o  
p rzyw ó d cą  je s t T u ll io  V e cch e t- 
t i ,  p o s ta n o w iło  u tw o rz y ć  w ła s ­
ną p a r tię . D ecyz ja  ta  p od yk to  
w a na  zosta ła  ty m , iż  d o ty c h ­
czasowe k ie ro w n ic tw o  W PS, 
w b re w  decyz jo m  osta tn iego  
z ja zdu  p a r t i i  z rezygnow a ło  *  
t ra d y c y jn e j l in i i  w a lk i i  wesz­
ło  do rzą d u  A  Ido  M o ro  na  za ­
sadach sp rzecznych  z interesu, 
m i mas p ra cu ją cych . K ro k  ten  
spow odow a ł, iż  p a r t ia  s ta ła  się 
p a raw a n em  d la  k o n s e rw a ty w ­
n e j p o l i ty k i  e kon om iczn e j, z re ­
zyg no w a ła  z o p o z y c ji p rz e c iw  
k o  p o lity c e  b lo k ó w  m i l i t a r ­
n ych, p o lity c e  z b ro je ń  i  im p e ­
r ia liz m u , u n ie m o ż liw ia jąc*
w ręcz  le w ic y  s o c ja lis ty c z n e j 
d a lszy  u d z ia ł w  życ iu  p a r t i i .

Pow yższe zdan ia , uzasadn ia ­
jące  k ro k  V e c c h e tti’ego i  jego  
lu d z i, pochodzą z u c h w a lo n e j 
na n ie d z ie ln y m  zjeździe  lew icy , 
so c ja lis ty c z n e j, re z o lu c ji.  Z a ­
p ad ła  ona ju ż  po uroczystym i 
p ro k la m o w a n iu  n o w e j p a r t i i  

—  W ło s k ie j S o c ja lis ty c z n e j 
P a r t i i  Jednośc i P ro le ta r ia c k ie j.

Na je j  czel6 s ta n ą ł T u lio  
V E C C H E T T I (se k re ta rz  gene­
ra ln y ). Z ja z d  u p o w a ż n ił k ie ­
ro w n ic tw o  p a r t i i  (tz w . R a da  
O g ó ln o k ra jo w a , oraz ściślejsze«
19-osobow e k ie ro w n ic tw o ) d o  
k ie ro w a n ia  d z ia ła ln o śc ią  p a rtii«  
z re dagow an ia  i  u c h w a le lt ia  de 
‘k la ra c j i  p ro g ra m o w e j, p rzy  g o to  
w a tr ia  s ta tu tu  a także  z a le c i ł 
z w o ła n ie  w  m o ż liw ie  n a js z y b ­
szym  czasie z ja z d u  p a r t i i .  ( m ) ‘
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P ra c o w ita  K o m is ja  K u ltu ry

Ogniska -  Lalki -  MDK
W Z M O Ż E N IE  i  u rea ln ie n ie  p racy  K o m is ji K u ltu ry  nie p ozos ta ły  bez s k u tk u  —  

M R N  jes t osta tn io  jed n ym  z n a jb a rdz ie j pozy tyw n ych  RPraws* za in te re so w a ł s ię  za- 

prze jaw ow  w  szczecińskim  życ iu  k u ltu ra ln y m . Prace ta  sj a  K u l tu r y .  T o w . R ozw o ju  
k ie j K o m is ji, o ile  tra k to w a le  są poważnie, są przecież Ogrnisk A r ty s ty c z n y c h  p o w ie - 
w yrazem  aktyw nośc i i  rz e te ln e j tro s k i społecznej w  rz y ło  red. Z b ig n ie w o w i P A W - 
sprawách nam  w szys tk im  b lisk ich , zapobiegają też n ie  U C K IE M U  r<xíza’ arfyst^cznc_ 
bezpiecznemu z jaw isku  b iu rok ra tycznego  adm in is tro - t y m T z y r n o n ^ " ? ? 2 r a n ° a "
Wania k u ltu rą . b y  p raca  ogn isk k o n tro lo w a n a
“ __„  , . . .  , . . b y ła  p rzez  fach o w ców  ze
O C Z Y W IŚ C IE  u w a ru n k o w a - o s ta tn io  o b s e rw u je m y  w  te j S2k¿| m uzycznvch . 

ne to  je s t n ie  ty lk o  d ob rą  w o -  d z ied z in ie  zasadniczy z w ro t:
lą cz ło n k ó w  K o m is ji,  a le  ic h  sk ła d  K o m is ji,  p odz ia ł p ra c y  Mamy obecni« w szczecinie *  
znajom ością  te m a ty k i,  a także  je j  c z ło n kó w , w reszc ie  je j  w n io  ogniska muzyczne i jedno baieto- 
w za je m n ą  ż ycz liw o śc ią  i  z ro - s k i św iadczą  o  d o b ry m  ro ze - w.e’  P°wstah  tez ich filie  w  dziei- 
zu m ie n iem  w  stosunkach  z W y  z n a n iu  z a ró w n o  g dy  chodzi o te n  ¡ cé i0wy ruch ma więc ten- 
d z ia łem  K u l tu r y .  I  je ż e li jesz zadania , ja k  i  ś ro d k i i  m o ż li-  dcncje wzrostu, nie można jed- 
cze do n ied a w n a  w a ru n k i te  —  w ości re a liz a c ji.  nak dopuścić do tego, by miał
a zw łaszcza p ie rw s z y  z n ic h  — ' D z ię k i u p rze jm ośc i p rz e w ó d - ° B charak,er zy wJO,owy* 
n ie  zawsze b y ły  sp e łn ia n e , to  n iczącego K o m is ji m g r G u id o  K o m is ja  in te rw e n io w a ła  — 

Recka za po zna liśm y się szcze- 5 chyba  s ku te czn ie  —  w  spra
M O D E L K A  n ow o jo rska  p re ­

ze n tu je  w ąską  spódnicę z  k ie ­
szen iam i w  szwach i  p e le ryn kę  
z  tw eedu  w  różow ą  pep itę  za­
m ia s t ża k ie tu . B lu z k a  z różo ­
wego je d w a b iu , p rzew iązana  
pod szy ją  na ko ka rdkę .

C A F

GO NOWEGO NA JEZDNIACH?
K u r ie r  rozm aw ia  

z H ila ry m  Szym ankiem , 

z K om endy Ruchu 

Drogowego 

M O  w  Szczecinie

—  O tó ż  o k a z u je  s ię , że z  dstleć- 
m d m a m y  m n ie j  k ło p o tu ,  n iż  z 
d o r o s ły m i.  W  1963 r o k u  z w in y  
n ie le tn ic h  s p o w o d o w a n y c h  z o s ta ło  
45 w y p a d k ó w ,  n a to m ia s t  w  r o k u  
1962 — a ż  80!

—  P op ra w a  w y ra ź n a . C zym  
ją  pan  tłu m a czy?
—  P rz e d e  w s z y s tk im  naszą  d z ia ­

ła ln o ś c ią  p r o f i la k t y c z n ó  -  p r o p a ­
g a n d o w ą . W  u b . r o k u  ro z w in ę liś -

V n . „  , , ,  , m y  s z e ro k ą  k a m p a n ię  w  s z k o ła c h .
łV p i .  b z y m a m e k  r o z k ł a d a  n a  Z o r g a n iz o w a liś m y  o g ó łe m  273 p o - 

b i u r k u  W ie lo s t r o n ic o w e  s p r a -  E b d a n k i na  te m a t  b e z p ie c z e ń s tw a  
W O z d a n ie  7S r o k  la g -ą  r rn -J  n a  je zd -n i i  n o w y c h  p r z e p is ó w  k o -

u  i .  63 '  K  d e k s u  d ro g o w e g o . O p ró c z  te g o  n a -  
f l y  K w a r t a ł  o d d z ie lo n y  c z e r w o -  szą a k c ją  o b ję te  z o s ta ły  l ic z n e  za - 
n ą  l i n i ą ,  p o s z c z e g ó ln e  r u b r y k i  W a d y  p r a c y  a n a w e t  k o m i te t y  b lo -  
z a p e łn io n e  r ó w n y m i  r z ę d a m i  k o w c - 1 rezu lta ły Ju ż  
c y fr :

—  A  w ię c  co nowego na 
jezdn iach?
—  W  1963 r .  m ie l iś m y  w  S zcze c i­

n ie  429 w y p a d k ó w  d r o g o w y c h . W  
w y p a d k a c h  ty c h  19 osó b  -z o s ta ło  
z a b i ty c h  a 435 lż e j  lu b  c ię ż e j r a n ­
n y c h .

—  Z a m k n ijm y  za tem  b ila n s  
ty m  o p ty m is ty c z n y m  s tw ie r ­
dzen iem . A  czego życzyć od 
w as, „d ro g o w c ó w ” , naszym  
C zy te ln iko m ?

- P ro s im y , k a p ita n ie ,

—  W s z y s tk im  — b e z p ie c z e ń s tw a  
na  je z d n ia c h .  N a to m ia s t  w ła d z o m  
m ia s ta  —  b y  z a b r a ły  s ię  n a  s e r io  
d o  l i k w id a c j i  t a k  l ic z n y c h  je szcze

•» « -a . . , . , . ,  ___ *_  _s •_  k io s k ó w — z a w a lid ro g ó w ,  k tó r e  t y -p orow n& w cze  ze s taw ien ie  a - j e  > trw i p s u ją  k ie r o w c o m , 
na io g iczn ych  d an ych  z ro k u  n .
1962. “  WŁiy>

,, ' R o z m a w ia ł:
-  O g ó łe m  w  r u k i :  « 6 2  „ a  „ l i -  Z b ig n ie w  D Y L IK S K I

n a sze g o  m ia s ta  m ia ło  m ie j ­
sce p o n a d  560 w y p a d k ó w . P o n io ­
s ło  w te d y  ś m ie rć  30 osó b , n a to ­
m ia s t  r a n n y c h  z o s ta ło  491. Z  ty c h  
s m u tn y c h  d a n y c h  w y n ik a  je d n a k ,  
ż e  n a s tą p i ło  w y ra ź n e  z m n ie js z e ­
n ie  l i c z b y  w y p a d k ó w .  A  trz e b a  
d o d a ć , że  je d n o c z e ś n ie  w  r o k u  
u b ie g ły m  w z ro s ła  l ic z b a  p o ja z d ó w  
o  22,5 p ro c .

—  J a k ie  są najczęstsze 
p rz y c z y n y  w yp a d k ó w ?

*— C ią g le  je szcze  z a s ia d a n ie  za k ie  
r ó w n ic ą  w  s ta n ie  n ie t r z e ź w y m , ro z  
w l ja n ie  n a d m ie r n e j  s z y b k o ś c i,  w y  
m u s z a n ie  p ie rw s z e ń s tw a  p r z e ja z ­
d ó w  1

—  T ro ch ę  s ta ty s ty k i...
—  N ie t r z e ź w i k ie r o w c y  1 m o to ­

c y k l iś c i  s p o w o d o w a li  37 w y p a d ­
k ó w ,  r o z w i ja n ie  n a d m ie r n e j  s z y b ­
k o ś c i b y ło  p o w o d e m  35 k r a k s ,  a 
n ie p rz e s t rz e g a n ie  p rz e p is ó w  r u c h u  
d ro g o w e g o  z a k o ń c z y ło  s ię  78 w y ­
p a d k a m i.  W  1962 r .  l i c z b y  te  b y ­
ł y  je d n a k  z n a c z n ie  w yższe .

—  A  ja c y  k ie ro w c y  p ow o ­
d u ją  n a jw ię c e j w yp a d kó w ?

—  N a jc z ę ś c ie j k ie r o w c y  w o z ó w  
o s o b o w y c h  —  87 w y p a d k ó w ,  na 
d r u g im  m ie js c u  są k ie r o w c y  c ię ­
ż a ró w e k  — 71 w y p a d k ó w  i  w re s z ­
c ie  m o to c y k l iś c i ,  k tó r z y  s p o w o ­
d o w a l i  61 t a k ic h  k r a k s .

—  D o te j p o ry  n ie  m ó w i­
liś m y  n ic  o p ieszych . C zyżby 
szczecin ian ie  z a c h o w y w a li się 
na  je z d n i bez za rzu tu?

—  N ie s te ty ,  p ło n n e  n a d z ie je .  Z  
W in y  osó b  p ie s z y c h , czę s to  z a m ro ­
c z o n y c h  a lk o h o le m  — z d a r z y ło  s ię 
W  u b . r o k u  95 w y p a d k ó w ,  p o d ­
czas g d y  w  1962 b y ło  ic h  67. W 
t e j  d z ie d z in ie  o b s e r w u je m y  w y ­
ra ź n e  p o g o rs z e n ie  w y n ik ó w .

—  Je ś li d o ro ś li są n ie z d y ­
s c y p lin o w a n i i  p oczyn a ją  so­
b ie  ta k  n ie fra s o b liw ie  na 
je z d n i —  to  ja k  pos tę pu ją  
dz iec i?

g ó ło w o  z je j  p ra cam i w  o k re - w j e p ro je k tu  a d a p ta c ji nowego 
s ie  o s ta tn iego  k w a r ta łu  r. ub. b u d y n k u  (p rzy  u l. K aszu b - 
Z a c z n ijm y  od  tego, że w  K o -  s k ie j)  d ]a  T E A T R U  L A L E K , 
m is j i  n ie  m a  już^ „m a r tw y c h  c h o d z i o to, b y  zapobiec d a l-  
dusz ’ ka żdy  z je j  cz ło n k ó w  szem u  m a rn o tra w s tw u  ś ro d - 
m a  p rz y d z ie lo n ą  op iekę  nad k 5W5 b y  gm ach, oddany do 
poszczegó lnym i in s ty tu c ja m i,  u ży tk u  te a tru , o d p o w ia d a ł n ie -  
z a jm u ją c y m i się k u ltu rą .  I  n ie  zbędnym  w a ru n k o m , 
je s t to  ja k iś  p rz y d z ia ł m echa­
n ic z n y  —  św iadczą  o ty m  lic z  K o m is ja  zapoznała  s ię  też 
ne p rzeprow adzone  k o n tro le  i  szczegółowo z p ra c a m i M Ł O - 
sp ra w ozd a n ia , k tó re  z k o le i D Z IE Ż O W E G O  D O M U  K U L -  
o m a w ia ne  są szczegółowo na T U R Y , b o d a j p ie rw s z e j tego 
pos iedzen iach  K o m is ji.  ro d z a ju  p la c ó w k i w  Polsce.

Ja k ie ż  to  sp ra w y , nad k tó -
ry m i deb a to w a ła  K o m is ja ?  B y  „"¿ k
łO  ic h  b ardzo  w ie le  —  O d za - w  S z c z e c in ie  d y s p o n u je  n ie m a l 
sa dn iczych  do  b a rd z ie j j u ż  w y łą c z n ie  p rz e s ta rz a ły m  s p rz ę te m  
szczegółowych. W y m ie n im y  tu  Po n * 5[» ie c k im !  K o m is ja  w y s tą p i ła  

. . . .  J  te z  s łu s z n ie  z w n io s k ie m  o d o f i -
ty lkO  na jw ażn ie jsze . ( la n s o w a n ie  M D K  w  r .  1964 p rze z

_____ ,  W y d z ia ł O ś w ia ty  s u m ą  1 360 ty s .Swego czasu a la rm o w a liś m y , zU 
że d z ia ła ln o ść  tzw . „spo łecz­
n y c h ”  O g n isk  A rty s ty c z n y c h  w  Ja k  w id a ć , K o m is ja  K u l tu r y  
Szczecin ie  b u d z i poważne w ą t -  n ie  p ró żnu je . O byż je j  w n io -  
p liw o ś c i z a ró w no  m e ry to ry c z n e  s k j d oczeka ły  s ię  p e łn e j re a li-  
ja k  i  fo rm a ln e . A la rm y  nasze za c ji. F . J.

NA S Z Y N D Z IE L N I

S C H R O N IS K O  P T T K  na  
S zynd z ie ln i je s t p ra w d z iw ą  
M e kką  d la  n a rc ia rzy , za żyw a ją  
cych w  Beskidach  e m o c ji „b ia ­
łego sza leństw a ” . K o rz y s ta ją  z 
noclegów  w  w a ru n k a c h  n ie ­
m alże o rb isow ych . G usto w n ie  
urządzona ja d a ln ia  w y d a je  
smaczne a  p rz y  ty m  n ied ro g ie  
p o s iłk i.  Ze sch ron iska  p ro w a ­
dz i k i lk a  d ró g  tu rys tyczn ych  
m. in . przez D ębow iec do Ste­
fa n k i i  do d o ln e j s ta c ji k o le jk i 
l in o w e j, a także  na  m a lo w n i­
czy K lim c z o k , skąd n a r to s tra ­
dy p row adzą  na  S krzyczne  i  do 
S zczyrku . * (a)

F o to : St. C ieś lak

IS T N IE J Ą C Y  od przesz ło  trz e c h  la t  w  Szczecinie Z a k ła d  W y tw ó rc z y  A p a ra tu ry  P re ­
c y z y jn e j w y tw a rz a  ju ż  s iedem naście  ró ż n y c h  aso rtym en tów , w ś ród  k tó ry c h  z n a jd u ją  się 
zega ry  e le k try c z n e  d w orcow e  i  u liczn e , a u tom a tyczne  w y łą c z n ik i e le k tryczn e , a p a ra ­
tu ra  s te ro w n ic z a  do p ro d u k o w a n y c h  w  Szczecinie ż u ra w i b u d o w la n ych  o ra z  spec ja lne  
s to ły  z ta b lic a m i do w z o rco w a n ia  lic z n ik ó w  e lek try c z n y c h . S po ry  p ro ce n t p ro d u k c ji 
Z W A P  przeznacza s ię  na  e ksp o rt, m ię d z y  in n y m i do A u s tr i i,  In d i i ,  I ra k u  i ZSRR.

O B E C N IE  t rw a ją  tu  p rz y g o to w a n ia  do rozpoczęcia  p ro du kc ja  —  po ra z  p ie rw s z y  w  P o l
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sce —  lic z n ik ó w  re je s tra c j i p o s to jó w  m a szyn  w łó k ie n n ic z y c h . Podobne u rządzenia  —  
zresztą  w  bardzo  o g ran iczo ne j lic z b ie  ze w zg lę du  na w yso ką  cenę —  s p ro w ad za liśm y  
z z a k ła d ó w  E rikso n a  w  S zw e c ji. P o ls k i p ro to ty p  lic z n ik a  będzie  m óg ł k o n tro lo w a ć  je d ­
nocześnie 30 m aszyn  w łó k ie n n ic z y c h , to  je s t o dziesięć m aszyn  w ię c e j n iż  a u to m a t 
e rik s o n o w s k i. W stępne  z a m ó w ie n ie  naszego p rzem ys łu  w łó k ie n n icze g o  na ro k  1964 op ie  
w a  na 30 ta k ic h  lic z n ik ó w . Ic h  z a in s ta lo w a n ie  pozw o li n a  w y k ry c ie  re z e rw  m o cy pro  
d u k c y jn e j w  p rze m yś le  w łó k ie n n ic z y m . (ZA P )

Rezerwy 
a zapasy,,,,,

C Z Ę S C  d o c h o d u  n a ro d o w e g o  p rz e  
zn a czo n a  na p o w ię k s z e n ie  m a ją t k u  
n a ro d o w e g o , zw a n a  a k u m u la c ją ,  
d z ie l i  s ię  na  in w e s ty c je  o-raz z a p a ­
sy 1 r e z e rw y  g o s p o d a rc z e . R e z e r­
w y  są w  g r u n c ie  r z e c z y  fo r m ą  za 
p a s ó w . N ie m n ie j  n a le ż y  je  w y ­
o d r ę b n ić  z og óJn eg o  p o ję c ia  „ z a ­
p a s y ” , a lb o w ie m  s p e łn ia ją  o n e  
s p e c ja ln ą  ro lę . P rz e z  o k re ś le n ie  
„ r e z e r w y ”  r o z u m ie m y  w  g o s p o d a r ­
ce s o c ja l is ty c z n e j n a g ro m a d z o n e  w  
r ę k u  p a ń s tw a  ró ż n e g o  r o d z a ju  ś ró d  
k i  to w a ro w e , p ie n ię ż n e  i d e w iz o ­
w e  ( p ie n ią d z  o b c y  i  in n e  z a g ra ­
n ic z n e  p a p ie ry  w a r to ś c id w e )  o ra z  
r e z e rw y  z ło ta , w  p a ń s tw a c h  s o c ja ­
l is ty c z n y c h  są to  z r e g u ły  re z e rw y  
p a ń s tw o w e . C e le m  g ro m a d z e n ia  re  
z e r w  je s t  z a b e z p ie c z e n ie  g o s p o d a r ­
k i  n a r o d o w e j p rz e d  s k u t k a m i n ie  
d a ją c y c h  s ię  w  d a n e j o l iw i l i  p rz e ­
w id z ie ć  z ja w is k  i p ro c e s ó w  w  to k u  
p r o d u k c ja  s p o łe c z n e j,  j a k  k lę s k i 
ż y w io ło w e ,  n ie u r o d z a j,  w o jn y  i t p .  
C e ch ą  c h a r a k te ry s t y c z n ą  r e z e rw  
je s t  to ,  że m o g ą  b y ć  w y k o r z y s ta  
ne  t y l k o  w  te g o  r o d z a ju  p r z y ­
p a d k a c h , j a k  w y ż e j  w y m ie n io n e .  
Z n a c z e n ie  p o d s ta w o w e  m a ją  re ­
z e r w y  to w a ro w e .

N a to m ia s t  p o d  p o ję c ie m  „ z a p a ­
s y ”  m ie szczą  s ię  o p ró c z  re z e rw  
je szcze  za p a s y  w  w ą s k im  te g o  
s ło w a  z n a c z e n iu , t j .  d o b ra  m a ­
te r ia ln e  g ro m a d z o n e  w  c e lu  za­
b e z p ie c z e n ia  z w ię k s z o n e j p r o d u k ­
c j i  w  g o s p o d a rc e  n a r o d o w e j i  
z w ię k s z o n e g o  s p o ż y c ia . D o  za p a s ó w  
w  w ą s k im  te g o  s ło w a  z n a c z e n iu  
z a l ic z a m y  tz w . :  za p a sy  p r o d u k c y j  
ne  (s u ro w c e , m a te r ia ły ,  p a l iw o ,  
p ó ł f a b r y k a t y ) ,  za p a sy  w y r o b ó w  g o  
to w y c h  ( z n a jd u ją c e  s ię  w  m a g a z y ­
n a c h  p rz e d s ię b io rs tw  p r o d u k c y j ­
n y c h ) ,  za p a sy  to w a r o w e  ( z n a jd u ją ­
ce s ię  w  h a n d lu ) .  Z a p a s y  w  w ą ­
s k im  te g o  s ło w a  z n a c z e n iu  p o d le ­
g a ją  w  p r z e d s ię b io rs tw a c h  p r o d u k  
c y jh y c h  n o r m o w a n iu ,  to  z n a c z y  
są ś c iś le  w y l ic z a n e  w  za le ż n o ś c i 
o d  w ie lk o ś c i p r o d u k c j i  i  z u ż y c ia  
na  je d n o s tk ę  p r o d u k tu .  G r o m a ­
d z e n ie  w ię k s z e j i lo ś c i za p a s ó w  — 
n iż  w y n ik a  to  z n o r m y  —  je s t  
n ie e k o n o m ic z n e  i ś w ia d c z y  o  z łe j  
g o s p o d a rc e  m a te r ia ło w e j  p rz e d s ię ­
b io rs tw .  G d y b y  r o b i ły  ta k  w s z y ­
s tk ie  p rz e d s ię b io rs tw a , d o p r o w a ­
d z i ło b y  to  d o  p o w a ż n e g o  w z ro s tu  
zapasów 1 w  g o s p o d a rc e  n a r o d o w e j,  
co  o p ró c z  p o d w y ż s z e n ia  k o s z tó w  
w y tw a r z a n ia  z m u s iło b y  na s  d o  
z w ię k s z e n ia  w y d a tk ó w  n a  z a k u p  
s u ro w c ó w  i  in n y c h  m a te r ia łó w  za 
g ra n ic ą ,  na  c o  z k o le i  b r a k u je  
ś r o d k ó w  p ła tn ic z y c h .  O szczę dn e  gos 
p o d a ro w a n ie  m a te r ia ła m i,  w a lk a  
z n a d m ia r e m  za p a s ó w  m a te r ia ło ­
w y c h  w  p o s z c z e g ó ln y c h  p rz e d s ię ­
b io rs tw a c h ,  d o s to s o w a n ie  p r o d u k ­
c j i  to w a r o w e j  d o  p o tr z e b  k o n s u ­
m e n tó w  — o to  p r o b le m y ,  n a  k tó ­
re  z w ra c a  s ię  w  P o lsce  c o ra z  w ię k  
szą u w a g ę .

X I V  P le n u m  K C  P Z P R  w s k a ­
z a ło  na t r u d n ą  s y tu a c ję  w  g o s p o ­
d a rc e  z a p a s a m i — w  je d n y c h  p rz e d  
s ię b lo rs tw a c h  je s t  ic h  z b y t  d u ż o , 
o w  in n y c h  b r a k u je .  J e d n o c z e ś n ie  
g o s p o d a rk a  nasza m a  z b y t  m a łe  
r e z e rw y . K lę s k a  n ie u r o d z a ju  z  r o  
k u  1962 u w y d a tn i ła  w y ra ź n ie  w a g ę  
te g o  p r o b le m u .  O d b u t io w a  1 r o z b u ­
d o w a  re z e rw  p a ń s tw o w y c h ,  to  
z a d a n ia  na n a jb l iż s z y  o k re s . S z y b ­
k i  w z ro s t d o c h o d u  n a ro d o w e g o  Jest 
n ie z b ę d n y m  w a r u n k ie m  w y k o n a ru a  
ty c h  za d a ń .

Z . ł . A S K l

Ośrodki
unowocześniania

g o s p o d a rs tw a
w ie js k ie g o

W  T R Z E C H  M IE J S C O W O Ś C IA C H  
w o j .  z ie lo n o g ó rs k ie g o  —  N o w e  M ia  
s te c z k o , G a w o rz y c e  i  J a s ie ń  — 
G m in n e  S p ó łd z ie ln ie  o r g a n iz u ją  
p ie rw s z e  n a  w s i lu b u s k ie j  w z o rc o ­
w e  o ś r o d k i u n o w o c z e ś n ia n ia  g o ­
s p o d a rs tw a  w ie js k ie g o .  P la c ó w k i  
te  s k o n c e n tr u ją  ró ż n o r o d n e  f u n k ­
c je  o c h a r a k te rz e  u s łu g o w y m  w  za  
le ż n o ś c i od  p o t r z e b  m ie js c o w y c h .  
Z a jm ą  s ię  w ię c  o r g a n iz a c ją  p o ra d ­
n ic tw a ,  k u r s ó w  d z ie w ia rs k ic h ,  k r o ­
ju  i  s z y c ia , g o to w a n ia ,  r o z w in ą  a k ­
c ję  o d c z y to w ą , n a d z o ro w a ć  b ę d ą  
p ra c e  d z ie c iń c ó w . F a c h o w y  p e rs o ­
n e l z a jm ie  s ię  r ó w n ie ż  w y p o ż y c z a ­
n ie m  s p rz ę tu  g o s p o d a rs tw a  d o m o ­
w e g o , c z y s z c z e n ie m  g a r d e ro b y ,  n a ­
p ra w ą  p o ń c z o c h  i  in n y m i  te g o  r o ­
d z a ju  u s łu g a m i,  z k t ó r y c h  lu d n o ś ć  
w ie js k a  m o g ła  k o rz y s ta ć  d o tą d  Je­
d y n ie  w  m ie ś c ie .  O tw a rc ie  p ie r ­
w szeg o  o ś ro d k a  w z o rc o w e g o  n a ­
s tą p i  je szcze  w  b ie ż ą c y m  m ie s ią ­
c u .

(Z A P )



K -------------
Kamera w żołądku

Laser w walce 
z rakiem

G R U P A  B A D A C Z Y  a B o s to n u  
p o d d a ła  z w ie rz ę ta  d o ś w ia d c z a ln e  
z w s z c z e p io n ą  tk a n k ą  r a k o w ą  d z ia  
ła » iu  s t r u m ie n ia  .p ro m ie n i la s e - 
r o w s k ic l) .  C h o d z i ło  tu  o  b a rd z o  
k r ó t k ie  „ u d e r z e n ie ”  la s e ra * ) ,  n ie  
d łu ż s z e  n iż  0,5 d o  3 m i l is e k u n d o ­
w e .

D la  z b a d a n ia , j a k  d z ia ła  la s e r  
na  tk a n k ę  r a k o w ą ,  w s z c z e p io n o  w  
p o l ic z k i  c h o m ik ó w  20 r o d z a jó w  
z ło ś l iw y c h  n o w o tw o ró w  lu d z k ic h .  
B a d a cze  z a u w a ż y l i ,  że n ie  w s z y s t ­
k ie  je d n a k o w o  re a g o w a ły .  N a js i l -  
n ;e  r e a g o w a ł:  r a k  ta rc z y c y  i  m e - 
la n o m a  (c z e rn ia k ) ,  in n e  t y p y  r a k a  
lu d z k ie g o  o d p o w ia d a ły  z n a c z n ie  

s ła b ie j  n a  d z ia ła n ie  la s e ra . T a k  np . 
z 14 c h o m ik ó w ,  k tó r y m  w s zcze ­
p io n o  k o m ó r k i  lu d z k ie g o  r a k a  ta r  
ć z y c y , u  12 r a k  te n  z n ik n ą ł  bez 
ś la d u  p o d  d z ia ła n ie m  la s e ra  po 
u p ły w ie  5 d o  29 d n i .  P o d o b n e  w y ­
n ik i  d a ł la s e r  w  le c z e n iu  m e la n o -  
m y  p o c h o d z e n ia  lu d z k ie g o .

* )  r u b in o w e g o
( N N T - P A P )

W  S Z P IT A L U  SW . E R Y K A  
w  S z to k h o lm ie ,  z a d e m o n s tro ­
w a n o  — p o  r a z  p ie rw s z y  w  
E u ro p ie  —  ja p o ń s k i  w y n a la ­
z e k :  a p a r a t  d o  r o b ie n ia  k o ­
lo r o w y c h  z d ję ć  w e w n ę tr z n e j  
p o w ie r z c h n i ś c ia n  ż o łą d k a .

Z a k o ń c z e n ie  s o n d y  w  k s z ia ł 
c ie  g ło w y  w ę ża , za p uszczo ne  
d o  ż o łą d k a  p a c je n ta ,  w y p o ­
sażo ne  je s t  w  ź r ó d ło  ś w ia t ła  
o ra z  w  m in ia tu r o w y  f i lm  sze 
ro k o ś c i  5 m m , na  k tó r y m  
p o d cza s  je d n e g o  b a d a n ia  m o ż ­
n a  w y k o n a ć  32 z d ję ć ia .  S p e c ­
ja ln a  d m u c h a w a  t ło c z y  p o ­
w ie t r z e  d o  ż o łą d k a , b y  u ła t ­
w ić  d o k o n y w a n ie  z d ję ć .

N A  Z D J Ę C IU :  d r  A k e  G id -  
lu n d  z so n d ą  o ra z  j e j  u r z ą ­
d z e n ie m  s te ro w n ic z y m .

____________________________  (C A F )

PRZERWA
na... ziewnięcie'

2 400 K O B IE T ,  o b s łu g u ją c y c h  ta ś ­
m ę  p r o d u k c y jh ą  w  fa b r y c e  s p rz ę ­
t u  e le k t r o n o w e g o  M it s u m i E le c ­
t r i c  C o m p a n y  w  T o k io  (J a p o n ia ) ,  
p r z e ry w a  c o  g o d z in ę  p ra c ę  na  p rz e  
c ią g  90 s e k u n d  i  w y k o n u je  ć w i ­
cz e n ia  g im n a s ty c z n e  — z r e g u ły  
b e z  o d r y w a n ia  s ię  o d  s ta n o w is k a  
ro b o c z e g o  — m a ją c e  na  c e lu  w y ­
p r o s to w y w a n ie  i  r o z lu ź n ie n ie  m ię ś  
n i .  N a z y w a  s ię  to  „ p r z e r w ą  na 
z ie w n ię c ie ” , a w  r e z u lta c ie  d a je  
z n a k o m ite  o d p rę ż e n ie  o rg a n iz m u  
z n u ż o n e g o  je d n o s ta jn o ś c ią  r u c h ó w  
n a d  ta ś m ą  o ra z  w z m o ż e n ie  w y ­
d a jn o ś c i p r a c y . Z u p e łn ie  n ie o c z e ­
k iw a n y m  d o d a tk o w y m  d o b r o d z ie j 
e lw e m  l e j  p r z e rw y  o k a z a ło  s ię 
z m n ie js z e n ie  w ś ró d  p r a c u ją c y c h  
l ic z b y  w y p a d k ó w  z a c h o ro w a ń  na ... 
z a p a le n ie  w y r o s tk a  ro b a c z k o w e -  

< jl)

Widzenie palcami 
- także w Ameryce
P R A S Ę  ob ieg ła  n ied a w n o  w iadom ość o n ie z w y k ły c h  w ła ś c i­

w ośc iach  p e w n e j R o s ja n k i, k tó r a  po  c ie m k u 'ro z ró ż n ia  p a lca ­
m i k o lo ry  ! k s z ta łt  l i t e r  i  to  ta k  szybko  i  d ok ła d n ie , że bez 
t ru d u  może czytać. O becnie  d o w ia d u je m y  się z czasopisma 
„N e w s w e e k ” , że p odobny w yp ad e k  o d k ry to  1 w  A m e ryce .

U C Z E N I  a m e ry k a ń s c y ,  ta k  jakąś inną , n ie  z id e n ty fik o w a n ą  
ja k  u c z e n i ra d z ie c c y ,  z b a d a li  jeszcze dotychczas część w idm a .
d o k ła d n ie  te n  fen o m e n. P an i 
F e rre l S ta n le y  p rzeszła  w s z y s t­
k ie  p ró by . Z a w ią z y w a n o  je j  
oczy i  podaw ano  p ró b k i m a te ­
r ia łó w  o d o k ła d n ie  te i same i  *“ *y**vwą--. pozostaje/ »xy/«yw  u  u o i u c u m e  u j  s a m e j  Jah)ś n )e z n a n y  e m y s ł ju d z k i?  B y ć

T a k  w  w y p a d k u  ra d z ie c k im ,  j a k  
w  a m e ry k a ń s k im  n ie  u d a ło  s ię  
w y ja ś n ić  fe n o m e n u . S tw ie rd z o n o  z 
ca łą  p e w n o ś c ią , że is tn ie je .  T u  i  
ta m  w y k lu c z o n o  p e rc e p c ję  „ p o z a -  
z m y s lo w ą ” . C o p o z o s ta je ?  C z y ż b y

fa k tu rz e  a le  ró żn ych  ko lo rach , 
u łożone w e d łu g  p ew n e j 'k o le j­
ności. D o tk n ię c ie m  p a lcó w  bez 
t ru d u  ro zp ozn aw a ła  za każdym  
razem  o ja k i  k o lo r  tu  chodzi. 
N ie  b y ło  n ig d y  o m y łk i.

P a n i S ta n le y  tw ie r d z i ,  że k a ż d y  
k o lo r  „ m a  s w o ją  g ru b o ś ć  i  s z o rs t­
k o ś ć ” . T w ie r d z i  ta k  n a w e t w te d y ,  
g d y  p o k r y to  p r ó b k i  m a te r ia łó w  
c zy  ró ż n o b a r w n e  k a r t y  c ie n k im ,  
p rz e z ro c z y s ty m  p la s ty k ie m ,

D r  R ic h a rd  Y o u tz ,  k t ó r y  p rz e ­
p r o w a d z i ł  b a d a n ia , z a s ta n a w ia ł się 
c z y  n ie  c h o d z i tu  o w y c z u w a n ie  
r ó ż n ic  w ' o d b i ja n iu  p rz e z  ró ż n e  
k o lo r y  p ro m ie n io w a n ia  p o d c z e rw o ­
n e g o  p ły n ą c e g o  z p a ilc ó w  t e j  k o b ie ty .  
S tw ie rd z i !  je d n a k ,  że n ie  j r * o ira i i ła  o -  
n a  r o z r ó ż n ić  k o lo r ó w ,  k ie d y  n a  p r ó b ­
k i  p o ło ż y ło  s ię  f i l t r  p rz e p u s z c z a ją c y  
w y łą c z n ie  p r o m ie n ie  p o d c z e rw o n e . 
M u s i w ię c  o n a  w y c z u w a ć  p a lc a m i

tw ie r d z ą  u c z e n i.

( N N T - P A P —-jw )
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Papierosy 
a ciąża

D R  P A U L  U N D E R W O O D  JR , p ro fe s o r g in e k o lo g ii I po łożą 
n ic tw a  w  C h a rle s to n  (U S A , s tan  P o łu d n io w a  K a ro lin a )  
o św ia dczy ł n a  do roczn e j k o n fe re n c ji a m e ry k a ń s k ic h  p o ło ż n l- : 
k ó w  i  g ine ko lo gó w , że p a le n ie  p ap ie ro sów  przez  k o b ie ty  w  e ią  
ży  o d b ija  s ię  u je m n ie  na w a dze  i  ro z w o ju  ic h  dzieci.

P R O F. U N D E R W O O D  o p a r ł 
s ię  n a  b adan iach  p ro w ad zo ­
n y c h  w  jego  k lin ic e  w  ła tach  
1960 —  1962. P rzeprow adzono  
ta m  ścisłe  o bse rw a c je  4 500 ko 
b ie t. P on a d to  dyspo nu je  on m a 
te r ia łe m  o b s e rw a c y jn y m  d o ty ­
czącym  16 tys ię cy  c iąży.

P rzysz łe  m a tk i podz ie lono  na 
d w ie  g ru p y  —  p a lących  i  n ie ­
pa lących . W śród  p a lących  prze 
p ro w ad za no  ró w n ie ż  p od z ia ł 
za leżn ie  od  lic z b y  w y p a la n y c h  
d z ienn ie  p ap ie ro sów  —  10 pa­
p ie rosó w  dz ienn ie , 20 i  ponad  
20 pap ie ro sów  d z ien n ie . S ta ty ­
s tyka  w y k a z a ła , że d z iec i k o ­
b ie t  n iep a lą cych  b y ły  w iększe  
i  m ia ły  lepszą w agę  n iż  dz ie ­
c i m a te k , k tó re  w y p a la ły  je dn ą  
paczkę p ap ie ro sów  d z ien n ie  (20 
sz tuk). R óżn ice  te  b y ły  jeszcze 
w iększe , g dy  chodziło  o  dz ieci 
k o b ie t pa lą cych  w ię c e j n iż  20 
pap ie ro sów  dz ienn ie .

P a len ie  —  tw ie rd z i p ro f. 
U r ide rw o o d  —  w p ły w a  ró w ­
n ież na w z ro s t lic z b y  p rze d ­
w czesnych  porodów . „R ośn ie  
ona w p ro s t p ro p o rc jo n a ln ie  do 
liczb y  pap ie ro sów  w y p a la n y c h  
w  c iągu d n ia ”  —- m ó w i.

O b se rw a c ja  w y k a z a ła  ró w ­
n ie ż , że liczb a  p o ron ie ń  je s t 
n ieco w yższa u na ło g ow ych  pa 
laczek. N ie  s tw ie rd zo n o  n a to ­
m ias t, b y  p a le n ie  p ap ie rosów  
w y w ie ra ło  ja k iś  w p ły w  na lic z  
bę n o w o ro d k ó w  m a rtw o  urodzo  
nych.

P ro f. U n de rw oo d  p od kre ś la , 
że z badań jego  n ie  w y n ik a ,  by 
p a le n ie  p ap ie rosów  b y ło  je d y ­
n ym  cz y n n ik ie m  w p ły w a ją c y m  
na w a gę  n o w o ro d k ó w  i  weześ- 
n ia c tw o .

O bse rw ac je  U n de rw oo da  i  je  
go e k ip y  n ie  p rz y n io s ły  d ow o ­
d ó w  na to, b y  p a le n ie  w y w ie ­
ra ło  ja k iś  w p ły w  na zabu rze ­
n ia  w  p łodnośc i ko b ie t. N ie ­

m n ie j je d n a k  badacz podkre- 
ś la , że w  w y p a d k a c h  tru dn o śc i! 
za jśc ia  w  ciążę, należy d o ra - j 
d z ić  ko b ie tom , b y  racze j rz u c i- !  
ły  p a le n ie . (N N T -P Ą P  — j w ] '

Lek nu reumatyzm
J A K  D O N O S I a n g ie ls k i „ N e w  S c ie n t is t ” , d w a j  le k a rz e  a u s t r a l i js c y  

S. N e ls o n  i  R . R o b in s o n  z ło ż y l i  s p ra w o z d a n ie  n a  A u s t r a l i j s k im  
K o n g re s ie  R e u m a to lo g ic z n y m  w  S y d n e y  o  s k u te c z n y m  le c z e n iu  r e u ­
m a ty z m u  p r z y  p o m o c y  p r e p a ra tu  z w a n e g o  in d o m e n ib a c in .  K u r a c ją ,  
k tó r a  t r w a ła  co  n a jm n ie j  4 ty g o d n ie ,  o b ję ło  54 p a c je n tó w ,  p o p rz e d ­
n io  j u ż  b e z s k u te c z n ie  le c z o n y c h  in n y m i m e to d a m i.  T rz y d z ie s tu  c h o  
r y c h  w y k a z a ło  d o s ta te c z n ą  p o p ra w ę , g d y  d a w k a  o s ią g n ę ła  100 m g. 
J e d e n  p a c je n t ,  w  w ie k u  73 la t ,  c ie r p ia ł  n a  r e u m a ty z m  o d  30 la t  
i  b y ł  p r z y k u ty  d o  łó ż k a  z z a p a le n ie m  s ta w ó w  i g o rą c z k ą . P o  3 
d n ia c h  s to s o w a n ia  in d o m e th a ć in u  te m p e r a tu r a  s p a d ła  d o  n o r m a ln e j,  
a b ó le  u s ta ły .

W y d a je  s ię , że in d o m e th a c in  je s t  s i ln y m  le k ie m  p r z e c iw z a p a le n io -  
w y m  o d z ia ła n iu  p o d o b n y m  d o  c o r t is o n u . M a  je d n a k  p e w n e  n ie ­
k o r z y s tn e  u b o c z n e  e f e k ty ,  k tó r e  u c z e n i s p o d z ie w a ją  s ię  u s u n ą ć  
p rz e z  z m ia n ę  s t r u k t u r y  c h e m ic z n e j le k u .

Specjalne
łóżka

dla zawałowców
W  P R Z Y S Z Ł Y M  R O K U  k l i ­

n ik i  ka rd io lo g iczn e  . o tr z y m a ją  
p ie rw szą  serię  sp ec ja ln ych  łó ­
żek d la  ch o rych  na zaw ał. Ł ó ż ­
ka  te  o  o d p o w ie d n ie j ko ns tru k : 
c j i  u m o ż liw ia ć  będą zm ianę  u ło  
żenią chorego bez poruszania  i  
przenoszenia  p ac je n ta .

(B N -T  P A P )

Jak śledzić
tk a n k i

nowotworowe?
J E D N Ą  Z  N A G R Ó D  m edycz­

n ych  P A N  za os iągn ięc ia  1963 
ro k u  o trz y m a ła  d r  O lga  M io ­
duszew ska  z łó dzk ieg o  ośrodka  
onko logicznego.

D r M iod usze w ska  je s t h is to ­
p a to log ie m  i  „n a  co d z ień ”  z a j 
m u je  się m ik ro s k o p o w y m  bad a  
n iem  tk a n e k  n o w o tw o ro w y c h .i 
Podczas ty c h  badań za ję ła  s ię  
sp ec ja ln ie  cz e rn ia k ie m  —  b a r ­
dzo z ło ś liw ą  postacią ra k a . S to  
su jąc  b ardzo  rza d ką  i  m a ło  znai 
ną m etodę , d r  M iod usze w ska  
ś le dz i zachow an ie  się tk a n e k  
n o w o tw o ro w y c h , w y d z ie lo n y c h  
z o rg a n izm u  i  sz tuczn ie  u trz y —1 
m y w a n y c h  w  s tan ie  ż y w y m . |

Celem  badań je s t s tw ie rd z fH j 
n ie  re a k c ji tk a n e k  na różne: 
c z y n n ik i 1 bodźce ze w nę trzn e  
? w y c ią g n ię c ie  w n io s k ó w  d la  
te ra p ii k lin ic z n e j.  W  te n  spo­
sób m ożna badać o rg an izm  iy ~  
w y , bez kon iecznośc i p rze pro ­
w a dza n ia  żm u d nych  i  m ęczą­
cych  badań bezpośredn io  na  
p ac jen tach . _ (& *

EDGAR WALLACE

więźniarki
P O W IEŚĆ

Z a ch ich o ta ł c icho , gdy m u  o dp o w ie d z ia ła , że się 
n ie  boi.

Po ja k im ś  czasie d o ta r li do za ro śn ię te j —  d z ik ie j 
o k o lic y  i  te raz  dop ie ro , po  rae p ie rw szy  d o k to r u -  
ż y l la ta rk i e le k try c z n e j:  by ło  to  kon ieczną  ostroż­
nością , gdyż d ró żka  by ła  bardzo za rośn ię ta  i  t ru d ­
na  do p rze byc ia . M im o , że g los Lo is  b rz m ia ł pew ­
n ie , a całe zachow anie  n ie  zd radza ło  strachu , w e w  
n ę trzm e  by ła  cała rozdygo tana. B y ło  coś bardzo  
n iesa m o w ite go  w  te j ca łe j w ędrów ce. A le  Lo is  n ie  
bała  się lego, co może się z n ią  stać w  lesie. D o­
m y ś la ła  się, ze d o k to r  d la tego  u sun ą ł ją  z fa rm y ,  
że spodz iew a ł się p o w ro tu  M ic h a ła  D orna. B a ła  s ię  
je d y n ie  tego, że M ic h a ł p rze trząśn ie  dom  i  zadow o­
l i  się s tw ie rd zen ie m , że je j  ta m  n ie  ma. C iekaw a  
b y ła  czy d o k to r w y w ió z ł ta k ie  i  tę  d ru g ą  osobę, 
s iw o w ło są  kobie tę?  P rzesz li jeszcze k a w a łe k  d ro g i, 
m n ie j w ię c e j w  dz ies ięć  m in u t, aż d o k to r nag le  
się z a trz y m a ł. Sądziła , że p o b łą d z ił, a le  p ro m ie ń

je go  la ta rk i o ś w ie t l i ł  n ie w ie lk i,  zb ud ow an y z  k a ­
m ie n n ych  g łazów  dom ek, s to jący  dość daleko  od  
d ró ż k i i  n ie m a l c a łk o w ic ie  u k ry ty  w ś ród  d rzew  
i  k rze w ó w . Tu  w ię c  m ia ło  być je j  now e  w ięz ien ie , 
p om yśla ła .

—  N iech  p a n i p o trzym a  la ta rk ę  —  pow ied z ia ł, 
sam zaś zaczął dopasow yw ać do za m ku  jeden  k lu cz  
po d ru g im .

W reszcie  d rz w i się o tw o rz y ły  i  d o k to r wszedł 
do środka, u p e w n iw s z y  się u p rzed n io , czy L o is  
id z ie  za n im . Na podłodze leża ła  g ru ba  w a rs tw a  
k u rz u : je d y n y m  m eb lem  w  iz b ie  do  k tó re j ją  w p ro  
w a d z ił,  b y ło  s ta re  krzes ło  bez opa rc ia . N a  je d n e j 
ze ścian w is ia ł g ru b y  to m  a lm a na ch u  z ro k u  1913
—  i  p raw do p od ob n ie  od tego samego ro k u  dom ek  
n ie  m ia ł lo k a to ró w .

—  Zostan ie  p a n i tu  i  będzie się zachow yw a ła  
sp oko jn ie . Za k i lk a  god z in  się ro z w id n i.  Jeżeli pa ­
n i będzie czegoś p o trze b ow a ła , n iech  się p an i z w ró ­
c i do p a n i Roaks —  zaraz tu  się z ja w i.

D o k to r w yszed ł, a le n ie  za m k n ą ł za sobą d rz w i:  
ja k  się p ó ź n ie j p rzekona ła , d rz w i w  ty m  lo ka lu  to 
ogóle n ie  by ło . Po p ó łg o dz inn ym  o czek iw an iu , po ­
słysza ła  w  h a llu  k ro k i,  o tw ie ra n ie  ja k ic h ś  d rz w i i  
szm er ro zm o w y . Coś u pa d ło  g łośno  to k o ry ta rz u  
i  p rzez c h w ilę  L o is  poczu ła  ja k  serce podchodzi 
j e j  do g a rd ła . A le  z d a io a lo  się, że to  upadła  p a n i 
Roóks, k tó ra  by ła  zape w ne tą  gospodyn ią  o  b lad e j 
cerże  —  t  p rzysz ła  te raz  o b ładow ana, bo Lo is  u s ły ­
szała je j  n a rzeka n ie  i  p rze k leń s tio a . P rzyn ios ła  
zapew ne zapasy d la  w szys tk ich  —  bo T a pp a tt b y ł 
w id o czn ie  p rzyg o to w a n y  n a  d łuższy p ob y t.

—  O m a l n ie  p o ła m a ła m  sobie nóg  —  m rucza ła .
—  N ie  m og ła  to  ona tego nieść, dok tó rze?  ,

L o is  podeszła b liż e j do d rz w i, żeby le p ie j s ły ­

szeć, m ia ła  b ow iem  nadzie ję , że usłyszy coś, co po - 
tw ie rd z i je j  p rzypuszczenia , że d o k to r spodziewa  
się p o w ro tn e j w iz y ty  M ic h a ła  D orna.

—  P rzyn ieś  sobie k rzes ło  z d ru g iego  p o k o ju  —  
usłysza ła  b u rk l iw y  glos d ok to ra . —  1 po  co ty le  
g adan iny?  S praw a  n ie  w yg lą da  gorze j d la  ciebie  
a n iż e li d la  m n ie . Chyba  n ie  p ierw szą  noc spędzasz 
bezsennie, hę?

—  Z u p e łn ie  n ie  ro zu m ie m , po co pan sobie za­
d a je  ty le  tru d u , dokto rze  —  zrzę d z iła  kob ie ta . —  
O n na  pew no ju ż  n ie  w ró c i —  a je ż e li n aw e t by 
w ró c ił ,  to  co go p ow s trzym a  p rzed  p rz y jś c ie m  do 
lasu?

—  O n w ró c i —  n ie  po trzebu jesz  m ieć co do tego  
żadnych  w ą tp liw o ś c i. Z n am  dobrze tego cz ło w ie ­
ka . A le  n ie  po trzebu jesz  się obaw iać, że je  z n a j­
dzie. N ie  będzie w  s tan ie  p rze trząsnąć każdego pa­
g ó rk a  w  o ko licy .

K i lk a  m in u t  p ó ź n ie j za trzasn ę ły  się 
d rz w i za d o k to re m  a L o is  s łysza ła  kob ie tę  
m ruczącą coś samą do siebie. M u s ia ła  s iedzieć n a j 
w y ż e j o parę  s tóp  od d rz w i a każdy  je j  ru c h  czy  
s łow o  s łychać by ło  w y ra ź n ie  w  im s tym  p oko ju . 
L o is  m og ła  b y ła  o tw o rz y ć  okno , n ie  b y ła  je d n a k  

to  s tan ie  z ro b ić  tego ta k ,  żeby ko b ie ta  n ie  u s ły ­
szała.

N iebaw em , k ie d y  zaczęło ju ż  szarzeć, p a n i Rooks 
za p ro w a d z iła  ją  do k u c h n i. M ija ją c  d rz w i p o ko ju  
w  k tó ry m  s ie dz ia ła  d ruga  w ię ź n ia rk a , L o is  zauw a­
ż y ła  tk w ią c y  w  d rz w ia c h  k lucz . Je że li i  w  te j d ru ­
g ie j,  w ię z ie n n e j iz b ie  p a n o w a ły  ta k ie  same w a ru n ­
k i,  n ie z n a jo m a  n ie  m og ła  w  żaden sposób uc iec.

(C iąg da lszy  n astąp!)
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O T W IE R A J Ą C  W ro k u  1747 p ie rw szą  to  św ie c ić  szko lę  

boksu, JoTfk B R A U G H T O N  zapewne  n ie  zd a w a ł sobie s p ra ­
w y  z fa k tu , że s tan ie  się ona ożyw czym  zaczynem , k tó ry  
zadecydu je  o  d yna m iczn ym  o d rodzen iu  p ięśc ia rs tw a.

S K Ó R Z A N E  rę ka w ice , z począ tku  używ ane w y łą czn ie  
w  czasie tre n in g ó w , z czasem u ży te  zosta ją  przez bokserów , 
w  n ieo b w a row an ych  jeszcze ry g o ry s ty c z n y m i p rzep isam i, 
w a lk a c h  o tw a rty c h . Ich  s fo rm u ło w a n ia  d oko na ł dop ie ro  
to ro k u  1891 an-gie lski d z ie n n ik a rz  —  M . C h am be rla in . 
E dycję  tego p ra re g u la m in u  z a p e w n ił go rący  z w o le n n ik  boksu  
—  m a rk iz  Q ucensbe rry . O pracow ane p rzez C h a m b e rla in a  
p rzep isy  p rz e w id y w a ły  dw adz ieśc ia  t rz y m in u to w y c h  ru n d  
p rze p la tan ych  je d n o m in u to w y m i p rze rio a m i. Zasada ta  pocią  
gnęla  za sobą konieczność zastosow ania  znaku , s y g n a liz u ją ­
cego z a w o d n iko m  rozpoczęcie i  p rze rw ę  w a lk i.  N a jp ra k ty c z ­
n ie jszym  w  ty m  wzg lędz ie  p rzy rzą de m  o kaza ł s ię  ch iń s k i 
in s tru m e n t p e rk u s y jn y , zw a n y  gongiem .

Po o gran iczen iu  czasu w a lk i dokonano p od z ia łu  zaw od­
n ik ó w  w e d ług  wag. Z a n im  je d n a k  do  tego doszło, u p ły n ę ły  
przeszło  d w a  w ie k i.

O PÓ R S TA R E G O  K O N T Y N E N T U

PO  Z D O B T" I U  szerokiego rozg łosu  i  w ie lu  zapa lonych  
adeptów  w  s±nglii, boks p rzen ies iony  zostaje p rzez  k re w ­
k ic h  m a ry y a rz y  i  e m ig ra n tó w  na k o n ty n e n t a m e rykań sk i, 
gdzie z n a jd u je  p oda tny  g ru n t i  k lim a t,  s p rz y ja ją c y  jego

m m  ZABRZMIAŁ
g @ H © (2>

dalszem u ro z w o jo w i. D ow odem  tego są w y n ik i uzyskane  
przez z a w o d n ikó w  N ow ego Ś w ia ta  na I I I  Ig rzyskach  O lim ­
p ijs k ic h , k tó re  o d b y ły  się w  r .  1904 w  S a in t L ou is  (U S A ):

w aga musza  —  1) F innegan  (U SA ), 2)  B u rk e  (U S A ); 
xoaga koguc ia  —  1) K i r k  (U SA ), 2) F innegan  (U S A ); 
w aga p ió rk o w a  —  1) K ir k  (U SA ), 2) H a lle r  (U S A ); 
waga le kka  —  1) Spanger (U SA ), 2) Eagan  (U SA ), 3) 

H o rn  (U S A );
waga p ó łś red n ia  —  1) Y ou n g  (U SA ), 2) Spanger (U SA), 
3)  L y don (U S A );
w aga ś re d n ia  —  1) M a ye r (U SA ), 2) S p rad le y  (U S A ); 
waga ciężka  —• 1) B erge r (U SA ), 2) M a y e r (U SA). 
Podobnego sukcesu n ie  u da ło  się do tąd  p o w tó rzyć  p ięś­

c ia rzom  a m e ry k a ń s k im  (c y to w a n i d w u k ro tn ie  s ta r to w a li 
w  dw óch  ka tegoriach ).

Z  W IE L K IM  na to m ia s t tru d e m  p rzedosta ł się boks, zw a ­
n y  na  począ tku  a n g ie ls k im , do E uropy. G łó w ną  tego p rz y ­
czyną by ło  u s ta w o da w s tw o  fra n c u s k ie , zab ran ia jące  u p ra ­
w ia n ia  innego  boksu  —  .niż f ra n c u s k i, w  k tó ry m  oprócz  
p ięści za w o d n ik  m ó g ł używ ać  ró w n ie ż  nóg. S tan  ten  spo­
w o d o w a ł pew ne opóźn ien ie  w  ro zp rzes trzen ie n iu  się boksu  
klasycznego w  E urop ie . Z m u s ił on ró w n ie ż  a m a to ró w  
„n o b le  a r t 'u  do n ie leg a lnych  i  ta jn y c h  w y p ra w  na  S ta ry  
K o n ty n e n t.

S U L L IV A N  C O N T R A  M IT C H E L

K R O N IK I  sportow e  i  a k ta  sądowe z  końca X IX  w ie k u  
u tr w a l i ły  g łośną w a lkę , o db y tą  w  C h a n t illy  pod  Paryżem , 
m iędzy m is trze m  w a g i c ię ż k ie j A n g lik ie m  —  Jo hn  S u l l i-  
vanem  a jego  ro d a k ie m  —  G ha rlje  M itc h e le m . S po tkan ie  
t rw a ło  ponad t rz y  godziny. Zm agan ia  dw óch  ch am p io n ów  
p rz e rw a ła  n a jp ie rw  nag ła  i  g w a łto w n a  u lew a , a potem  —  
n ie m n ie j n ag ła  i  g w a łto w n a  in te rw e n c ja  żandarm ów . 
W a lk a  S u lliv a n  —  M itc h e l za koń czy ła  się zam kn ięc iem  
w  m ie js c o w y m  areszcie o b yd w u  bokserów  i  procesem , k tó ry  
w b re w  za łożen iom  u s ta w o da w có w  i  sędziów  w ię c e j p rz y ­
c z y n ił się do p o p u la ry z a c ji boksu ang ie lsk iego , n iż  do p ow ­
s trz y m a n ia  jego  zw yc ięsk iego  pochodu w e  F ra n c ji i  in n y c h  
k ra ja c h .

DO  N A J W IĘ K S Z E G O  ro z k w itu  boksu doszło w  okres ie  
m ię d zyw o je n n ym . N a zw iska  ta k ic h  upe rasów , ja k  Jzck  
Dempsey, Gene Tunney, Georges C a rp a n tie r, M a x  Schm e- 
lin g , Jack  S ha rkey, P r im o  C a m e ra , M a x  B ae r, J im m y  
B ra dd ock  czy Joe L ou is , b y ły  ró w n ie  dobrze znane m iesz­
kańcom  w szys tk ich  ko n ty n e n tó w , ja k  n azw iska  n a jw ię k ­
szych postac i h is to rycznych . Ic h  to a lk a m i e m o c jon o w a ły  
się m ilio n y  sp orto w có w , lecz m im o  to  boks d o tk n ię ty  zosta ł 
groźną  chorobą.

S ta ło  się ta k  d la tego , że za łożen ia , k tó re  tk w i ły  w  istocie  
p ięśc ia rs tw a  —  z d e fin io w a n e  w  o k re ś len iu  „N O B L E  A R T ”  
(szlachetna  sztuka ) —  u leg ły , w  szczególności na o d c in ku  
boksu zawodowego, g ro źne j d la  p ięśc ia rs tw a  w  ogó lności 
i  sam ych  za w o d n ikó w , d eg en e ra c ji i  d e fo rm a c ji. Szanse 
p e łn e j o dnow y boksu is tn ie ją  m im o  to  n ad a l, trze ba  ty lk o  
p rz y w ró c ić  m u  w ła ś c iw y , s fo rm u ło w a n y  przez p ie rw szych  
o lim p ijc z y k ó w , h u m a n ita rn y  sens.

H E N R Y K  K A R C Z E W S K I

Nie tylko na Lodogryfie

Ślizgawki „na medal"!
Jutro w yniki konkursu „Kuriera“

K o n k u rs  „K a r ie ra * ’  n a  n a jła d n ie js z ą  ś lizg a w kę  w yw o ­
ła ł  duże za in te re sow an ie  w ś ró d  szczecim aków . Już  w  
n iedz ie lę  w ie czo re m  nadeszło  p ie rw sze  te le fo n ic z n e  zg ło ­
szenie do re d a k c ji nocne j. W c z o ra j zaś otrzym aliśm y  
następne. A  o to  ś liz g a w k i, k tóre  odw iedziliśm y dziś  
p rze d  p o łu d n ie m ;

Denisiuk wygrała 
Turn ie j

Kwalifikacyjny
W  S O B O TĘ  o d b y ł się I I I  

T u rn ie j K w a lif ik a c y jn y  k o b ie t 
w  te n is ie  s to ło w y m . W  zaw o­
dach  b ra ło  u d z ia ł 12 z a w o d n i­
czek. Z w y c ię ż y ł*  zdecydow anie  
D E N IS IU K  z A rk o n ii .  W a rto  
dodać, że za w od n iczka  ta  w y ­
s tą p iła  po p ó łro c z n e j p rz e rw ie  
sp ow o d ow an e j chorobą. Następ 
ne m ie jsca  z a ję ły : 2. Padow a 
(O rze ł), M is ie w ic z  (P io n ie r), A . 
K ru k o w s k a  (Łącznościow iec), 
K . K ru k o w s k a  (A rk o n ia ) . (ara)

U W A G A , T R E N E R Z Y  Ł .A  ..

I> Z IS  o g o d z . 17 w  lo k a lu  O k r ę ­
g o w e g o  Z w ią z k u  L e k k ie j  A t le t y k i ,  
p r z y  u l .  T k a c k ie j '  52, o d b ę d z ie  s ię  
n a ra d a  Z a r z ą d u  O k rę g o w e g o  R a ­
d y  T r e u e r ó w  l.a .

...S Ę D Z IO W IE  P IŁ K A R S C Y !

W Y D Z IA Ł  S ę d z io w s k i O k rę g o w e  
go  Z w ią z k u  P i ł k i  N o ż n e j z a w ia d a ­
m ia ,  że  o d  d n ia  17.1.1964 r .  w  k a ż ­
d y  p ią te k  w  g o d z in a c h  od  19.30 do 
21.99 o d b y w a ć  s ię  będą za ję c ia  
p r a k ty c z n e  i  z a p r a w y  k o n d y c y jn e  
d la  s ę d z ió w  p i ł k i  n o ż n e j w  h a l i  
s p o r to w e j  p r z y  ud. J a n ic k ie g o  (P o ­
g o d n o ) .

u l.  B og u s ław a  —  ś lizg a w ka  
zo rg an izow ana  przez K o m ite t  
B lo k o w y  n r  106, 

u l.  M a ło p o ls k a — L ic e u m  n r  5. 
W  R A J D Z IE  po  ś liz g a w k a c h  

u c z e s tn ic z y li p rze ds ta w ic ie le  
M ie js k ie g o  K o m ite tu  K u l tu r y  
F izyczn e j i  T u ry s ty k i,  K om en  
d y  C h o rą g w i Z H P  i  „K u r ie ra '*

u l.  R e w o lu c ji P a ź d z ie rn ik u - o raz nasz fo to re p o r te r  S te - 
w e j —  szko ła  n r  19, 

u l. K ró lo w e j J a d w ig i
ła  n r  55,

szko
fa n  C IE Ś L A K . W szędzie 
nas oczek iw ano , wszędzie  w ło -  
żono w ie le  p ra c y  w  dobre 

u l. R e ym o nta  —  szko ła  n r  23, p rz y g o to w a n ie  ś lizg a w ek. P rz y  
u l. B o les ła w a  Ś m ia łego , ro g  j Cb  b ud ow ie  p ra c o w a ły  d z ie - 

C h od k ie w icza  —  ś liz g a w k ę  w ir  s ią tU i szczecinian, 
g a n iz o w a ł K o m ite t  B lo k o w y  
n r  04,

u l. N a ru to w ic z a  —  P aństw o  
w y  Z a k ła d  W ych o w aw czy  n r  2, 

u l. R e d u ty  O rdona  —  ś liz ­
g aw ka  zo rgan izow ana  przez w łą c z y ły  s ię  k o m ite ty  b lo k o - 
K o m ite t  B lo k o w y  n r  2T, w e

u l. M ic k ie w ic z a  —  ś lizg a w ka  W  ju trz e js z y m  num erze  „K u  
za łożona przez d z iec i z o k o li-  r ie ra ”  o g ło s im y  lis tę  nagrodzo  
cznych  dom ów . n y c h  ś lizg a w ek, (am)

Z  radośc ią  p rz y jm u je m y  fa k  
ty  z o rg an izo w an ia  ś lizg a w ek
p rz y  w ie lu  szko łach , c ieszym y 
się, że do te j Społecznej z im o ­
w e j a k c ji bardzo  a k ty w n ie

W  przededn iu  O lim p ia d y

N ie  będzie „odstępnego“ za gracza?

Jeszcze o sprawach 
1 i I! ligi

P O D C Z A S  T R A D Y C Y J N E J  M IE S IĘ C Z N E J  K O N F E R E N C J I  P R A S O ­
W E J  W  G K K F iT  O M A W IA N A  B Y Ł A  S Y T U A C J A  I  I  I I  L I G I  P I Ł ­
K A R S K IE J .  W IE L E  Z  T Y C H  S P R A W  Z A IN T E R E S U J E  Z  P E W N O Ś ­
C IĄ  S Z C Z E C IŃ S K IC H  S Y M P A T Y K Ó W  F U T B O L U . W  D U Ż Y M  S K R O  
C IE , N A J W A Ż N IE J S Z E  S P R A W Y  D O T Y C Z Ą C E  I  I  I I  L I G I  D A D Z Ą
S IĘ  U J Ą Ć  w  n a s t ę p u j ą c e  p u n k t y .

♦  W  19G3 r o k u  z a n o to w a n o  z a le ­
d w ie  10 w y p a d k ó w  z m ia n y  b a rw  
k lu b o w y c h  w  I  i  H  l id z e ,

♦  P R O J E K T U J E  s ię  c e n t r a ln y  
d r u k  i  r o z d z ia ł b i le tó w  na  w s z y s t 
k ie  im p r e z y  p i łk a r s k ie .

L I C Z B A  osó b  w c h o d z ą c y c h  w  
s k ła d  e k ip y  na  m e cz  w y ja z d o w y  
n ie  m o ż e  p rz e k ra c z a ć  18.

♦  N A J D Ł U Ż S Z Y  w y ja z d  na 
m e c z  m is t r z o w s k i  n ie  m o że  t r w a ć  
w ię c e j n iż  t r z jA  d o b y .

♦  B I L E T  n a  m e c z  p i łk a r s k i  o 
m is t r z o s tw o  I  l i g i  n ie  m o ż e  k o ­
s z to w a ć  m n ie j  j a k  8 z ł.

♦  P Z P N  u w a ż a , że is tn ie n ie  I I  
l i g i  je s t  p o ż y te c z n e  i  w s ka za n e .

♦  P Z P N  p r o p o n u je  p rz e d łu ż e n ie  
o k re s u  k a r e n c j i  z je d n e g o  r o k u  do  
d w ó c h , je ś l i  c h o d z i o p i łk a r z y  te j  
s a m e j k la s y  r o z g ry w k o w e j.

♦  W Y K L U C Z A  s ię  p ła c e n ie  ja ­
k ic h k o lw ie k  s u m  za o d s tę p o w a n ie  
z a w o d n ik a .

♦  Z A W O D N IK  m o że  z m ie n ić  b a r  
w y  k lu b o w e  n ie  p o d le g a ją c  k a r e n ­
c j i  je ś l i  z o s ta ł p o w o ła n y  d o  s łu ż ­
b y  w o js k o w e j ,  lu b  p o d ją ł n a u k ę  
na  w y ż s z e j u c z e ln i.

o (a m )

Sensacyjny czwórmecz La.
USA -  Polska -  NRF -  Angiia?

( IN F O R M A C J A  W Ł A S N A )

W  W A R S Z A W IE  O D B Y Ł A  S IĘ  N A R A D A  P R Z E W O D N I­
C Z Ą C Y C H  O K R Ę G O W Y C H  R A D  TR E N E R Ó W  I  K O O R D Y ­
N A T O R Ó W  W O J E W Ó D Z K IC H  W  L E K K IE J  A T L E T Y C E . 
S Z C Z E C IŃ S K IC H  L E K K O A T L E T Ó W  R E P R E Z E N T O W A L I 
N A  T E J  N A R A D Z IE  E D M U N D  B U R Y  I  E D M U N D  P O T R ZE  
B O W S K I.

P O D C ZA S  obrad  w ic e p re ­
zes P Z L A  —  W ito ld  G ie m itto , 
p o in fo rm o w a ł o  sensacy jne j de 
peszy, k tó rą  nadesła ła  A m e ry ­
kańska  F e de ra c ja  L e k k o a tle ­
tyczna . O tóż A m e ry k a n ie  za­
p ra sza ją  po lską  rep reze n ta c ję  
le k k o a tle ty c z n ą , a b y  na dw a  
tygo d n ie  p rzed O lim p ia d ą  w  
T o k io  z m ie rz y ła  swe s iły  z d ru  
żyną  gospodarzy o ra z  reprezem 
ta c ja m i N R F  i  A n g li i ,  do k tó ­
ry c h  zos ta ły  w y s ła n e  podobne 
depesze. A m e ry k a n ie  zaprasza 
ją  P o la kó w  na bardzo  dogod­
n ych  w a ru n k a c h  fin a n s o w y c h . 
Po o dczy ta n iu  depeszy na sa li 
zapanow a ło  w ie lk ie  porusze­
n ie . N ie  trze ba  b o w ie m  doda­
wać, ja k  ś w ie tn e  w y n ik i m ogą 
paść w  bezpośredn im  sp o tka ­
n iu  ta k ic h  potęg le k k o a tle ty c z  
n ych  ja k  U S A , P o lska, N R F  
i  A n g lia  i  to  w  p rze de dn iu  
O lim p ia d y . W  n a jb liż s z y c h  
d n ia ch  zapadn ie  d ecyz ja  co do 
odp ow ie dz i, k tó rą  prześle  
P Z L A  A m e ry k a n o m , (am)

Dziesięciu
najlepszych

„PS“
N A  D O R O C Z N Y M  

b a lu  M is trz ó w  S po rtu  og ło  
szono w y n ik i p leb iscy tu  
„P rz e g lą d u  S portow ego”  na  
10 n a jlepszych  sp o rto w có w  
P o ls k i w  ro k u  1963. A  oto  
« n i:  —  s to ją  od le w e j —  
K R Z Y S Z K O W IA K ,  P A ­
K U L S K I, S Z M ID T , Z IE ­
L IŃ S K I,  M A K U L A ,  P IE ­
T R Z Y K O W S K I, P A W ­
Ł O W S K I, S ID ŁO , B A D E Ń  
S K I, K U L E J , P IĄ T K Ó W -  
S K A . Fo to  —  C A F*

Polska-Rumunia 6:3
W  T O R U N IU  rozegrano  m ię ­

d zypa ńs tw o w e  sp o tka n ie  hoke­
jo w e  m łod z ie żow ych  reprezeńą  
ta c j i  P o ls k i i  R u m u n ii.  Z w y i  
c ię ż y li P o lacy  6:3 (1:0, 4:3, 1:0).

M ecz s ta ł na d o b ry m  pozio ­
m ie  i  p ro w a d z o n y  b y ł w  szyb­
k im  tem p ie . G ra  przez d w ie  te *  
c je  b y ła  w y ró w n a n a .
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S zczecińskie  P rze d s ię b io rs tw o  
O bro tu  P ro d u k ta m i N a fto w y ­
m i „C P N ”  w  Szczecinie za ­
w ia d a m ia  O d b i o r c ó w ,  że 
sprzedaż p ro d u k tó w  n a fto ­
w y c h  z d n ie m  1 lu te g o  1964 r . 
będzie  d oko nyw an a

zgodnie z zasadami „b ran żo w ych  w a ru n k ó w  do­

s taw  p ro d u k tó w  na fto w ych  w  obrocie k ra jo w ym ,’

p rodukow anych  przez przedsiębiorstw a podległe

M in is tro w i P rzem ys łu  Chemicznego oraz im po r­

to w an ych ”

o g ło s z o n y m i w  M o n ito rz e  
P ołsk iim  n r  97 z  d n ia  31. X I I .  
1963 r .

Szczecińskie  P rze ds ię b io rs tw o  
O b ro tu  P ro d u k ta m i N a fto w y m i „C P N ”  

w  S zczecin ie

8 8 -K

P O T R Z E B N A  s a m o d z ie l 
na  g o s p o s ia  d o  d w o jg a  
osób. R e fe r e n c je  k o ­
n ie c z n e . W a r u n k i  d o b ­
re . G rz e g o rz a  z S a n o ­
k a  22. 314-G

Lok ale :
M A Ł Ż E Ń S T W O  b e z ­
d z ie tn e  p o s z u k u je  p o ­
k o ju  s u b lo k a to r s k ie g o .  
T e ł:  363-95, g o d z . 9— 17.

315— G

P O K Ó J  u m e b lo w a n y  d o  
w y n a ję c ia ,  u l.  P o g o d ­
n a  36, G łę b o k ie .

316-G

G D Y N IA  —  c e n tr u m , 
z a m ie n ię  p o k ó j  22 m  k w .  
u ż y w a ln o ś ć  k u c h n i  i 
w y g ó d ,  n a  s a m o d z ie ln e  
w  S z c z e c in ie . O fe r t y :  
B iu r o  O g ło s z e ń , G d y ­
n ia ,  p o d  „S -3232” .

96-K

K A W A L E R K Ę  lu k s u s o ­
w ą  w  c e n tr u m  W a rs z a  
w y  z a m ie n ię  n a  d o m c k  
p o d le g a ją c y  s p rz e d a ż y , 
lu b  p o k ó j  z  k u c h n ią ,  
w y g o d a m i w  S z c z e c i­
n ie .  W ia d o m o ś ć . S zcze­
c in  t e l.  389-89, go dz . 
8— 15. 317-G

M IE S Z K A N IE  2 -p o k o jO  
w e  z w e r a n d ą  i  ła z ie n  
k ą ,  Ś w ie r a d ó w  -  Z d r ó j ,  
z a m ie n ię  n a  m ie s z k a n ie  
w  S z c z e c in ie . W a r u n k i  
d o  o m ó w ie n ia .  T e l.  
82-08, go dz . o d  17.

D Y R E K C J A
S T O C Z N I S Z C Z E C IŃ S K IE J  im . A . W A R S K IE G O

w y r a ż a

S E R D E C ZN E  P O D Z IĘ K O W A N IE

D O M  w  M ie r z y  n ie  z a ­
m ie n ię  n a  3 p o k o je  w  
S z c z e c in ie . O f e r t y :  B iu  
r o  O g ło s z e ń , p l.  H o łd u  
P r u s k ie g o  8 n a  n r  29.

319-G

zespo łow i w o k a ln e m u  „ F I L I P I N K I ”
I  zespo łow i m u zyczn em u  pod k ie ro w n ic tw e m  

m g r  Jana  J a n ik o w s k ie g o
oraz

b r ty s to m  scen szczecińsk ich: B a rb a rze  B ie ń k o w s k ie j, 
M a r i i  B a k k a  i  B og d an ow i G ie rs z a n in o w i

za ś w ie tn ą  im pre zę  e s tradow ą

C H O IN K I N O W O R O C Z N E J

z o rg an izo w an ą  d la  d z iec i s toczn iow ców .
1 11 -K

S T U D E N T  p o s z u k u je  
p o k o ju  s u b lo k a to r s k ie g o  
p r z y  k u l t u r a ln e j  r o d z i­
n ie .  O fe r t y :  B iu r o  O g ło  
s ze ń , p l .  H o łd u  P r u ­
s k ie g o  8 n a  n r  30.

320-G

W Y N A J M Ę  p o k ó j  u m e  
b lo w a n y  d w o m  p a n io m  
p r a c u ją c y m  lu b  d w o m  
p a n o m . S a n d o m ie rs k a  
25. 321-G

jpfzedaż
O P IE K U N K Ę  d o  d z ie c ­
k a  3 - le tn ie g o , p r z y jm ę  
o d  z a ra z . L e s z c z y ń s k ie ­
g o  3—5. 312-G

P O M O C  d o c h o d z ą c a  na  
k i l k a  g o d z in  d z ie n n ić  
lu b  c o  d r u g i  d z ie ń , po  
tr z e b n a . B r o d z iń s k ie g o  
1—8. , 313-G

K U N Y  —  d u ż y  b ła m  
m ę s k i s p rz e d a m . T e l.  
472-79. 322-G

S A M O C H Ó D  „ S k o d a — 
S p a r ta k ” , s p rz e d a m . 
O g lą d a ć : ś ro d a , c z w a r ­
te k  o d  g o d z . 17—19. 
K o s tk i  15, te l.  713-23.

323-G

K A D Ł O  „ S z a r o tk a ” , le ­
ż a n k ę , 2 łó ż k a , 2 s z a fk i 
n o c n e , s p rz e d a m . A l .  
A r m i i  C z e rw o n e j 35—6 
o d  g o d z . 16. 324-G

G A R A Ż  s a m o c h o d o w y
z fa l is t e j  b la c h y ,  s p rze  
d a m . W ia d o m o ś ć : K a ­
p ita ń s k a  6— 1.

325-G

K R O W Ę  w y s o k o c ie in ą ,  
s p rz e d a m . S z c z e c in -
K r e e k o w o ,  u l .  S z e ro k a  
5. 323-G

D N IA  10.1. 1964 r .  p r z y  
u l .  W y s z a k a , r ó g  P io ­
t r a  1 P a w ła  z g u b io n o  
p o r tm o n e tk ę  z  p ie n ią d z  
m i i  w a ż n y m i z a p is k a ­
m i.  U c z c iw e g o  z n a la z c ę  
p ro s z ę  o  z w r o t  na  a d ­
re s -  u l .  K r a s iń s k ie g o  
95—7. 327-G

M IC H A Ł  S Z O B E R  z g u ­
b i ł  z e z w o le n ie  n a  p rz e ­
b y w a n ie  w  s t r e f ie  g ra  
n ic z n e j  S to le c , w y d a n e  
p rz e z  M O . 328-G

D A N U T A  R E C Z K IN
z g u b iła  b i l e t  w o ln e j  
ja z d y ,  w y d a n y  p rz e z  
M P K . 329-G

E M M A  S Z M ID T  z g u b i­
ła  n o m in a c ję  m ie s z k a ­
n io w ą . S zcze c in , u l .  
M ic k ie w ic z a  46—6.

330-G

D N IA  10.1. 1984 r .  s k ra  
d z io n o  psa r a s y  b e r ­
n a r d y n  ( s u k a ).  O s trz e ­
ga m  p rz e d  k u p n e m . 
W a rs z e w o , ' u l .  P e r l is ta  
36. 331-G

E D W A R D  N IE D Z W IE -
C K I  z g u b i ł  le g i ty m a ­
c ję  s tu d e n c k ą , w y d a n ą  
p rz e z  W S R . 332-G

K S A W E R Y  M R O W IE Ć
z g u b ił  ś w ia d e c tw o  u -  
k o ń c z e n ia  d w u le tn ie j
s z k o ły  b u d o w la n e j ,  w y  
d a n e  p rz e z  T e c h n ik u m  
B u d o w la n e  M in .  B u d . 
P rz e m y s ło w e g o  w e  W ro  
c ła w iu .  333-G

S K R A D Z IO N O  ru d e g o  
p ie s k a  s p rz e d  k a s y n a . 
P r z e s t rz e g a m  p rz e d  
k u p n e m  lu b  p r z e t r z y ­
m y w a n ie m . M a ło p o ls k a  
15— 1. 334-G

B A R B A R A  M A Z U R E K
z g u b iła  p rz e p u s tk ę , w y  
d a n ą  p rz e z  Z a rz ą d  P o r  
tu .  335-G

IR E N A  P O Ż N IA K  z g u ­
b i ła  b i l e t  w o ln e j  ja z d y , 
w y d a n y  p rz e z  M P K .

336-G

J O A N N A  K A L IN O W ­
S K A  z g u b iła  le g i t y m a ­
c ję  s tu d e n c k ą ,  w y d a n ą  
p rz e z  S N . 337-G

J A D W ID Z E  Ł A C H E C -  
K 1 E J  s k r a d z io n o  b i le t  
w o ln e j  ja z d y  M P K  o ra z  
p rz e p u s tk ę , w y d a n ą
p rz e z  Z P O  w  S z c z e c i­
n ie . 338-G

K A Z IM I E R Z  K R A W ­
C Z Y K  z g u b i ł  b i le t  w a l  
n e j ja z d y ,  w y d a n y
p rz e z  M P K . 339-G

J U L I I  F IL U T K O  W -
S K IE J  s k r a d z io n o  le g i­
ty m a c ję  u b e z p ie c z e n io ­
w ą . 340-G

S T A N IS Ł A W O W I N A G I
s k r a d z io n o  p r a w o  ja z ­
d y  t r a m w a jo w e  i  p r a ­
w o  ja z d y  a m a to rs k ie .

341-G

E L Ż B IE T A  R A C H W A Ł
z g u b iła  p rz e p u s tk ę , w y  
d a n ą  p rz e z  Z P O .

342-G

H A N N A  Z A R E C K A  z g u
b i ła  le g i ty m a c ję  s z k o l­
n ą , w y d a n ą  p rz e z  Z a ­
s a d n ic z ą  S z k o łę  H a n d ­
lo w ą .  343-G

S T E F A N  i R O M A N
Ś W IT A Ł A  z g u b i l i  le g i ­
ty m a c je  r o d z in n e  M P K
n r  718/2-3. 344-G

G E N O W E F A S A D Ó W -
S K A  z g u b iła  b i l e t  w o l-
n e j ja z d y . w y d a n y
p rz e z  M P K . 345-G

E L Ż B IE T A Ł U K J A -
N IU K  z g u b iła le g l ty m a
c ję  s tu d e n c k ą , w y d a n a
p rz e z  P A M . 346-G

D O N A T A  M A R C IN IA K
z g u b iła  p rz e p u s tk ę  N r  
060062, w y d a n ą  p rze z  
S z c z e c iń s k ą  W y tw ó r n ię  
F a r b  i  L a k ie r ó w .

347-G

S T A N IS Ł A W  P IW A -
K O W S K I z g u b i ł  b i le t  
w o ln e j  ja z d y ,  w y d a n y  
p rz e z  M P K . 348-G

K R Y S T Y N A  S T A C H Ó W
z g u b iła  le g i ty m a c ję  
s z k o ln ą , w y d a n ą  p rz e z  
T e c h n ik u m  Ł ą c z n o ś c i 
w  S z c z e c in ie . 349-G

Biuro
Ogłoszeń
tel. 54-444

P A Ń S T W O W A  O p e r e t ­
k a  w  S z c z e c in ie , u l .  
P o iu l ic k a  l  z a k u p i  c y ­
l i n d r y .

| S A M O C H Ó D  „ S y r e n a ”  
1101 łu b  102 w  s ta n ie  
i b a rd z o  d o b r y m , k u p ię .  
'O f e r t y :  B iu r o  O g ło sze ń , 
I pL H o łd u  P r u s k ie g o  u 
| n a  n r  27. 304-G

P L A C  1170 m  k w . ,  p la n , 
e e ą w t ie n ie  p o d  b u d o ­
w ę , ' “ s p rz e d a m . R u n ią , 
k o ło  G d y n i .  S zcze c in , 
t e l.  38-323. 305-G

D O M E K  je d n o ro d z in n y  
w  Ł o d z i ,  s p rz e d a m . O - 
f e r t y :  B iu r o  O g ło sze ń , 
p l .  H o łd u  P r u s k ie g o  8 
n a  n r .  23. 306-Cf-

p i ę t r o  d o  p o b u d o w a ­
n ia  o d d a m  n a  w ła ­
s n o ść . W y łą c z o n e  s p o d  
k w a te r u n k u .  G d y n ia , 
«1. G ó rn a  22, te le fo n  
21-50-65 —  S zw e d a .

95 -K

S Z T A N D A R Y  o r g a n iz a ­
c y jn e ,  s ia t y  l i tu r g ic z n e  
w y k o n u je  P ra c o w n ia
H a f tó w  A r ty s ty c z n y c h ,  
M a r ia  J ó z e f ia k ,  G o rz ó w  
W lk p . ,  u l .  S ta ra  2, te l.  
43-52. 367-P

D O  w y n a ję c ia g a ra ż
sa m o e h o d o w  y , J . S o p li
c y  36. 308-G

O D S T Ą P IĘ  w a r s z ta t  
w y p o s a ż o n y  ś lu s a rs k o -
m e c h a n ic z n y . O fe r t y :
B iu r o  O g ło szeń , p l.
H o łd u  P ru s k ie g o 8 na
n r  26. 309-G

S A M O C H Ó D  „ O c ta v ię ”  
z a m ie n ię  na  „ W a r t b u r  
g a ”  w z g l.  s p rz e d a m . 
T e l.  707-75 o d  goc lz . 17 
— 19. 310-G

t f r a c a

P O M O C  d o m o w ą  z  u -  
m ie ję tn  o ś c ią  g o to w a n ia , 
z a t ru d n ię .  5 L ip c a  47—3, 
r ó g  P ia s tó w 7. 311-G

p y z e t o y ę  i
Z a rzą d  S p ó łd z ie ln i P ra c y  „C h e m ik ”  

w  Szczecinie zaprasza do s k ła d a n ia  o fe r t  
na  ciąg łe  w y k o n y w a n ie  m a try c  s ta lo w ych  
—  (fo rm ) —  do p ro d u k c ji w y ro b ó w  g u ­
m o w y c h . O fe r ty  m ogą być  sk ła da n e  przez 
p rz e d s ię b io rs tw a  uspo łecznione  i n ieu sp o ­
łeczn ione . Z a rzą d  S p ó łd z ie ln i będzie  zJe- 
c a ł w y k o n y w a n ie  fo rm  p rz e d s ię b io r­
s tw o m  o fe ru ją c y m  n a jk o rz y s tn ie js z e  w a ­
ru n k i,  za ró w no  co do ceny ja k  i  czasu 
w y k o n a n ia . O fe r ty  bez og ran icze n ia  te r ­
m in u  (c iąg le ) n a le ży  sk ła da ć  w  b iu rze  
S p ó łd z ie ln i p rz y  a l. P ow stańców  n r  39.

92-K

Tu mówi
„AKADEMICKIE RADIO-POMORZE“ !

N IE W IE L U  szczecin ian  w ie , ie  ju ż  od d aw na  
is tn ie je  w  naszym  m ieśc ie  ra d io s tu d io , k tó reg o  co ­
d z ien n ie  s łu cha  2,5 ty s ią c a  lu d z i. Z n a jd u je  się ono 
w  O s ie d lu  A k a d e m ic k im .

A  Z A C Z Ę Ł O  s ię  p rzed  
dz ies ięc iu  la ty .

W  n ow o  zo rg an izo w a ­
n y m  O s ie d lu  S tu d e n c k im  
u tw o rz o n o  ra d iow ęze ł. Ra 
d io , ada p te r, w zm acn ia cz  
i  p a rę  p ły t  —  s ta n o w iło  
ca łe  w yposażen ie . N a ta k  
s k ro m n e j bazie  te ch n icz ­
n e j n ie  m ożna  b y ło  budo ­
w a ć  bogatszego p ro g ra m u  
i  z kon iecznośc i ra d io w ę ­
ze ł p e łn i ł  fu n k c je  ty lk o  
in fo rm a c y jn e . P ie rw szą  
s ta łą  a u d y c ją  b y ł s tudenc 
k i  k o n c e r t życzeń, k tó r y  
do  dziś cieszy się ogrom  
n y m  pow odzen iem .

W o k ó ł ra d io w ę z ła  u tw o ­
rz y ła  s ię  g ru p a  lu d z i, k tó  
ry c h  ce lem  b y ło  rozszerzę 
n ie  i  u ro zm a icen ie  p ro g ra  
m u . A b y  to  osiągnąć, trze  
ba b y ło  p rze bu do w a ć  p o ­
m ieszczenie  s tu d ia  i  zdobyć 
o dp ow ie dn i sp rzę t. T o  że 
P o lite c h n ik a  Szczecińska 
pos iada  n a jlepsze  s tu d io  
ra d io w e  w  k ra ju ,  je s t za­
s ługą  k ilk u n a s tu  zapa leń ­
có w  i  ic h  fin a n s o w y c h  p ro  
te k to ró w . O b licza  się, że 
p ra c u ją c y  n ad  je g o  p rz e ­

b ud ow ą, w y k o n a li p racę  
w a rto ś c i 100 tys. zł.

J a k  w y g lą d a  obecny 
p ro gra m ?  S porą  część (w  
p o ró w n a n iu  z in n y m i sŁu 
d la m i tego ro d za ju ) za jm u  
ją  a u d y c je  m uzyczne. „P io  
senka rze  ty g o d n ia ” , „P rz e  
b o je  s ta re  i  now e” * „Z  
jazzem  na t y ”  —  to  a udy  
c je  n a jb a rd z ie j łu b ian e .

O  A K T U A L N O Ś C IA C H  
życ ia  s tudenck iego  m ó w ią : 
„S e rw is  in fo rm a c y jn y ” , 
„W ia d o m o ś c i s tu d e n ck ie ” , 
„K a le jd o s k o p  ty g o d n ia ”  
o ra z  „S p o r t  i T u ry s ty k a ” . 
Is tn ie je  także  R e da kc ja  
S połeczna o ra z  p ow s ta je  
R e d a kc ja  P o lityczna . U tw o  
rzo n o  T e a tr  R a d io w y . 
O czyw iśc ie  rozbudow a  p ro  
g ra m u  b y ła b y  n iem oż liw a , 
g d y b y  n ie  n a p ły w  ch ę t­
n ych  do p ra c y  w  s tud io . 
M ie d z y  naszym  a in n y m i 
o ś ro d k a m i a k a d e m ic k im i 
is tn ie je  w spółpraca , szcze 
g o ln ie  w ś ró d  t r ó jk i:  Szcze­
c in  —  W ro c ła w  — Poznań, 
p rz y  czym  nasze s tud io  
o d g ry w a  d om inu ją cą  ro lę  
w  w y m ia n ie  in fo rm a c j i i

a u d y c ji.  W  n a jb liż s z y m  
czasie do  p ro g ra m u  zosta 
n ie  w łą c z o n y  c y k l w y k ła ­
d ów  o w spó łczesne j sz tu ­
ce.

N a  d a lszym  p la n ie  s ta ­
w ia  się sp raw ę  po łączenia  
w s z y s tk ic h  d om ów  s tu ­
d e n c k ic h  l in ią  te le fo n ic z ­
ną, a w  ko ń c u  u tw o rz e n ie  
w ła s n e j sta ej i nadaw czej. 
To o s ta tn ie  je s t na raz ie  
n ie m o ż liw e  ze w zg lę du  na 
b ra k  p ien ię d zy  na za kup  
d rog iego  n a d a jn ik a .

Z  O K A Z J I  ju b ile u s z u  
10-lec ia  p ra c y  s tud ia , k tó ­
r y  t rw a ć  będzie  do m a r­
ca b r, n ie d a w n o  ogłoszo­
no k o n k u rs  na nazw ę s tu ­
d ia . Z  229 p ro po no w a nych  
n azw  w y b ra n o  n a jo d po ­
w ie d n ie js z ą  —  zdan iem  ju  
r y  k o n k u rs u : „A k a d e m ic ­
k ie  R a d io -P o m o rz e ” .

H e n ry k  A D A M S K I 
S tu d e n t P o lite c h n ik i

S zczec ińsk ie j

W Y JA Ś N IE N IE

W  Z W I Ą Z K U  z n o ta tk ą  p t .  
„ K O L E G I U M  O R Z E K Ł O ” , G S 
„ S a m o p o m o c  C h ło p s k a ”  z a w la  
c la m ia , że o b . B r o n is ła w  M a ­
r a t  n ie  p r a c u je  w  G S -ie  od  
l . X .  1363 r .

REPORTER
zanotował
W  O B R Y T E J  ( p c w . P y rz y c e )  

w y b ie g ł  n ie s p o d z ie w a n ie  na  
je z d n ię , w p a d a ją c  poci s a m o -: 
c h ó d  c ię ż a ro w y ,  3 - le tn i  S ła w o j 
m ir  M . C h ło p ie c  p o n ió s ł;  
ś m ie rć  n a  m ie js c u .

T R Z Y  W Y P A D K I  Z > tru c i i ł |  
g a ze m  ś w ie t ln y m  z a n o to w a ło  
w c z o r a j  p o g o to w ie :  w  k a w ia r j  
n i  „ R i f i f i ”  p r z y  u l .  B o g u s la - i  
w a  3 u le g ła  z a t ru c iu  je d n a  
z p r a c o w n ic  — R e g in a  E  N a , 
W a rs z e w ie  p r z y  u l .  D z ie rż o n a ; 
19 u le g ł  z a t ru c iu  5 0 - le tn l S ta - ;  
n is ła w  B . T r z e c i  w y p a d e k ^  
m ia ł  m ie js c e  w  je d n y m  z ra ie  
s z k a ń  p r z y  u l .  M a z u rs k ie j  3 , ‘ 
g d z ie  z a t r u ł  s ię  6 4 - le tn i W o j - j  
c ie c h  D . W e  w s z y s tk ic h  w y - ;  
p a d k a c h  le k a rz o m  p o g o to w ia ?  
u d a ło  s ię  u r a to w a ć  z a t r u ty c h , ' 
k tó r z y  o b e c n ie  p r z e b y w a ją  W: 
s z p ita lu :

O S O B L IW Y  w y p a d e k  w y d a ­
r z y ł  s ię  w  P o lic a c h  p r z y  u l . !  
R o g o w e j 5. N a  le ż ą c e g o  W j 
łó ż k u  7 0 - Ie tn ie g o  W ito ld a  W ., 
s p a d ł k a w a ł  t y n k u  z s u f i t u , !  
u d e rz a ją c  g o  w  g ło w ę . W it o l - ;  
d a  W . ze w s trz ą ś n le n ie m  m d - ‘ 
z g u  p r z e w ie z io n o  d o  s z p ita la . !

W  N IE W Y J A Ś N IO N Y C H  b l l j  
ż e j o k o l ic z n o ś c ia c h  u le g ła  p o - | 
p a r z e n iu  r ą k  i  n ó g  I  i  I I  s L ; 
1 4 - le tń ia  G e r t ru d a  G . z a m .i 
p r z y  u l .  R e w o lu c j i  P a ic te le r - j  
n ik o w e j  30. D z ie w c z y n k a  prze? 
b y w a  w  s z p ita lu .

O G O D Z . 18.15 p r z y  z b ie g i* , 
A l .  P ia s tó w  i  J a g ie l lo ń s k ie j '  
n a s tą p i ło  z d e rz e n ie  ta k s ó w k i !  
z t r a m w a je m .  O f ia r  w  l u - t  
d z ia c h  n ie  b y ło .

K O L E G IU M  K a r n o  -  A d m i - 1 
n is t r a c y jn e  Ś ró d m ie ś c ie  u k a - j  
r a ło  za p u b l ic z n ą  a w a n tu r ę  
p o łą c z o n ą  v. d e m o lo w a n ie m ! 
m ie s z k a n ia  2 ty s .  z ł g r z y w n y ,  
z z a m ia n ą  n a  80 d n i  a r e s z tu 1 
o ra z  o g ło s z e n ie m  n a z w is k a  W; 
p ra s ie ,  3 5 - le tn ie g o  J e rz e g o  O - j 
B IE R Z Y N S K IE G O  ¡zam. p rz y ,  
u l .  U n is ła w y  24 m . 16, p r a - j  
c o w n ik a  Z a k ła d ó w  M ię s n y c h .!  
2 ty s .  z ł  g r z y w n y  z a p ła c i t a k ­
że  za  w y w o ła n ie  a w a n tu r y ' 
46-, e tn ia  A n ie la  O B IE R Z Y # - ;  
S K A , za m . p r z y  u l .  U n is ła w y !  
21 m . 16. I  w  ty m  w y p a d k u  
K o le g iu m  o r z e k ło  o p u b lik o w ą .  
n ie  n a z w is k a  w  p ra s ie .

<ap>

le a tyy
P O L S K I  —  n ie c z y n n y ;  
W S P Ó Ł C Z E S N Y  —  „ W  k r ę g l i  
p o d e jrz e ń ”  g . 19.30. 
O P E R E T K A  —  „ C z a ru ją c y , !  
G iu l i o ”  g . 19.15.

K O S M O S  — „ S ta te k  E m ila * “  
g .  8, 11.19, 13.30, 16, >8.30, 21^
—  fr a n c .  — p a n o ra m . —  o d  L j  
16; C O L O S S E U M  -  „ G d z ie  i 
je s t  g e n e ra ł? ”  g . 16, 18.30, 21)
—  p o i.  — o d  1. 12; B A Ł T Y K — j
„ N a g a n ia c z ”  g . 11.10, 13.39,;
15.50, 18.10, 20.30 —  p o i.  — ;
p a n o ra m . - -  o d  1. 16; D E L F I N :
—  „ V ia  M a r g u t ta ”  g . ł l ,  13.30,f
16, 18.15, 20.30 — w ł .—o d  1. 18; P O  i 
L O N I A  —  „ Z a w r ó t  g ło w y ” ; 
g. 11.30, 14.30, 17.30, 20.30 —  t
U S A  — o d  1. 16; P IO N IE R !
—  „ C z e r w o n y  k a p tu r e k ”  g. 10, ¡ 
„ C h ło p ie c  z G r e n la n d i i ”  g . 
l i ,  13, 15 — d u ń s k i  — o d  1. 14; 
„ S a m o c h o d e m  p rz e z  C z a rn y  
L ą d ”  g . 17 —  ra d ź . —  o d  I .  
7, „ U l i c a  G ra n ic z n a ”  g . 18.30, 
20.45 —  p o i.  — Od 1. 12; P R O ­
M IE Ń  —  „ Y o k m o k ”  g , 16, 18; 
20 —  p o i.  — Od 1. 16; M D K ;
— „ D o n a ld  w  k r a in ie  m a te rn a -  \
t y k i ”  g .  15.30, 17 — p o p . -n a u k .  j 
F A L A  — „ C o  za  ra d o ść  ż y ć ”  j 
g .  16, 18.15 — w ło s k i  — pa ­
n o r a m . —  Od 1. 12; M A K S  —d 
„ O l im p ia d a  w  R z y m ie ”  g . 
16.30, 1 9 — w ło s k i  — od  1. 12; 
E C H O  — „ N ie le t n i  ś w ia d e k ”  j 
g . 13, 20 — a n g . — o d  1. 16; I 
Ś W IT  ( S k o lw in )  — „ N ic z n a jo - j  
m i z p o c ią g u ”  g . 17.30, 19.30 — I 
U S A  — od  1. 16; M E W A  ( Z e -  
le c h o w o )  —  „ D r o g a  d o  p r z y - i  
s ta n i”  g . 19 — ra d ź . —  o d  1. j 
14; Ż E G L A R Z  (G o lę c in o )  —  ■ 
„ S y n o w ie  i  k o c h a n k o w ie ”  g .  
18, 20 —  a n g . — p a n o ra m . — ! 
od  1. 16; S Z M A R A G D O W E !
( Z d r o je )  — „ S ła w n e  m iło ś c i ”  i 
g . 17.36, 19.30 — f r a n c .  —
p a n o ra m . — o d  1. 16; M U Z A ’ ! 
(P o m o rz a n y )  — „ D w a  o b l ic z a j  
z e m s ty ”  g . 17, 19.30 — U S A  — ¡ 
o d  1. 16; P R Z Y J A Ź Ń  (D ą b ie ) !
— „ E t  c e te ra  p a n a  p u łk ó w - ;  
n ik a ”  g . 17, 19 — f r a n c . - w ło s ,  i
— od  i .  13; H U T N IK  (S to ic z y n )  ¡
— „ C z a r n y  m o n o k l”  g . 18, 20 ;
— f r a n c .  — o d  1. 18; B A J K A  -j 
( P o lic e )  — „ P o d  je d n y m  s z ta n  
d a r e m ”  g . 17, 19 — U S A  — 
a d  1. 14; l  M A J  ( Ż y d ó w c e )  — 
„ R e w ia  s n ó w ”  g . 17, 19 —  
a u s tr .  — o d  1. 15; M A R Z E N IE  
( W ie łg o w o )  —  n ie c z y n n e . 
R E P E R T U A R  K I N  — na  p o d r  
s ta w ie  in f o r m a c j i  W Z K .

% Y D A W C A :  S z c z e c iń s k ie  W y d a w n ic tw o  P raso -w e  R S W  „P R A S A **  w  S z c z e c in ie .  R E D A K C J A  I  A D M IN IS T R A C J A : S z c z e c in , p l .  H o łd u  P r u s k ie g o  8; r e d a g u je  k o le g iu m . T E L E ­
F O N Y : c e n tr a la  430-21; s e k r e ta r ia t  re d .  n a c z e ln e g o  457-41; za s tę p c a  r e d a k to r a  n a c z e ln e g o  478-21; s e k r e ta r z  r e d a k c j i  423-33; s e k r e ta r ia t  te c h n ic z n y  430-21 ( w e w n . 511; d z ia ł 
m ie js k i  462-35; d z ia ł  m o r s k i  427-77; d z ia ł łą e z n o ś c l z  c z y te ln ik a m i 450-21; d z ia ł  s p o r to w y  4?7-77; B iu ro  O g ło s z e ń  344-44; r e d a k c ja  p o ra n n a  (p o  g o d z . 6) 278-91; d a le k o p is y  
425-14* W s z e lk ic h  in f o r m a c j i  w  s k r a w ie  p r e n u m e r a ty  u d z ie la ją  p la c ó w k i  „ R u c h u * ’ i  P o c z ty .  S z c z e c iń s k ie  Z a k ła d y  G ra f ic zn *e  W —5



siczean -STRONA 8

P R O G R A M  S Z C Z E C IŃ S K I

17.20 — p r o g r a m  d n ia . 17.25 — 
„ B ia łe  m la s te c B k o " .  17.55 

— f i l m  a m e ry k . :  „G o d z in a  
13-ta ” . 18.20 — p ro g r a m  m u ­
z y c z n y  „ O d  m u r z y ń s k ie g o  te ­
le g ra fu . . . ” , 18 —  „ N ie  w y k o ­
r z y s ta n a  .' s zan sa ” . 19.29 —
„ Ś le p c y ” ,  19.50 —  D o b ra n o c  
d z ie c io m , 20 — d z ie n n ik  T V , 
20.30 —  k r o n ik a  szc z e c iń s k a ,
20.40 — f i l m  C S R S  „ U t a jo n e  
ż y c ie ” , 21 — „W s z y s c y  je s te ś ­
m y  s ę d z ia m i" ,  22 — w ia d o m o ś  
c i  d z ie n n ik a  T V ,  22.05 — p ro  
g r a m  n a  j u t r o  i  D O B R A N O C .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

15.30 —  A u d y c ja  d la  d z ie c i,  
18 90 — Z a p o w ie d ź  p ro g r a m u ,  
18.15 — U n iw e r s y te t  T V ,  18.40
—  T y s ią c  te łe ły p ó w ,  18.50 —  ; 
P o z d r o w ie n ia  T V  d z ie c ię c e j,
19.00 — D o d a te k  n a d z w y c z a j­
n y ,  19.25 — P ro g n o z a  p o g o d y  
i  a k tu a ln o ś c i,  19.50 — W  c e n t 
r u m  u w a g i,  20.00 — T e a t r  T V ,  
21.05 — Z.e ś w ia ta  o p e ry , 22.15
—  J a r m a r k  s e n s a c ji.

S k o d a

16.00 —  A k tu a ln o ś c i ,  10.20
,W c e n t r u m  u w a g i,  10.30 
„ M a le ń k ie  re n d e z -v o u s ”  (m u s i 
c a l* ,  I I . 10 —  M iło ś ć  d n ia  d z i­
s ie js z e g o , 11.3» — S z k o ta  i  ż y ­
cie?, 15.40 — D la  m ło d z ie ż y  od  
la t  12. 16.30 — Z S R R  — K a ­
n a d a  ( m ię d z y p a ń s tw o w e  s p o t­
k a n ie  h o k e jo w e )  — in te r w iz ja  
s  M o s k w y ,  18.30 — Z a p o w ie d ź  
p r o g r a m u ,  18.40 — T y s ią c  te- 
le ty p ó w ,  18.50 — P o z d ro w ie n ia  
T V  d z ie c ię c e j,  10.00 — S p o t­
k a n ie  w  B e r l in ie ,  19.40 — P ró g  
n o ż a  p o g o d y  i  a k tu a ln o ś c i .
30.00 — M e lo d ie  i  p rz e b o je .
21.00 — W ie d z a  i  ż y c ie ,  21.35 
,-,Jak K u b a  b o g u "  ( k r o to c h w i-  
ła ) ,  22. to — „ T r z e j  n a j le p s i ’ . 
22.20 —  A k tu a ln o ś c i ,  22.25 — 
„ L is to p a d  o s t rz e g a ”  ( f i lm  d o ­
k u m e n ta ln y ) .

!jadi<r

14.45 -a— ¿ .B łę k itn a  s z ta fe ta ” . 15
—  „ R u c h  m u z y c z n y ” . 15.30 
„ W a k a c je  z d u c h a m i” , 15.55 — 
p r z y p o m in a m y  p r o g r a m , 16.05
—  m e lo d ie  ś w ia ta .  ¡6.30 —
; ,D e lf in y "  id ą  p o d  w i a t r ” , 16.40 
1— „ S tu d io  N o r r i ” , 17 —  m u ­
z y k a  ta n e c z n a , 17.25 — m u z y k a  
i  re k la m a ,  17.50 — „ W to r e k  
g o d z in a  17.50” , 18 — k o n c e r t  
ż y c z e ń , 18.30 — re p o r ta ż  d y s ­
k u s y jn y ,  18.50 — U n iw e r s y te t  
r a d io w y .  19.05 — m u z y k a  ;
a k tu a ln o ś c i ,  19.30 — k a le jd o ­
s k o p  k u l t u r a ln y .  20 —  „ A  n a j ­
p ię k n ie j  ta ń c z y ła  p a n n a  W a - 
l e r k a ” , 21 — z  k r a ju  i  ze ś w ia  
ta .  21.27 —  k r o n ik a  s p o r to w a , 
21.40 —  g r a  k w in te t  A .  K u ­
r y le w ic z a ,  22 —  m e lo d ie  ro z ­
r y w k o w e ,  22.10 — u n iw e r s y te t  
r a d io w y ,  22.40—m u z y k a  w s p ó ł­
cze sn a , 23.40 —  m e lo d ie  na  
D o b ra n o c .

„ tS  M U Z ”  —  D K F  — f i l m  
p r o d .  g r e c k ie j  „ E le k t r a ”  g . 
20; T P P R  —  f i l m  , ,1 5 - le tn i k a ­
p i ta n ”  g .  18, 20; S P Ó Ł D Z IE L ­
C Ó W  —  im p re z a  n o w o ro c z n a  
d la  d z ie c i g . 17; K O N T R A S T Y  
—  w ie c z o re k  p r z y  „ s z a f ie  g r a ­
ją c e j ”  g .  18; P T T K  — z e b ra ­
n ie  K lu b u  W y s o k o g ó rs k ie g o  g. 
19.

S T A R O M Ł Y Ń S K A  27 — n ie c z y n  
n e ;  W A Ł Y  C H R O B R E G O  3 
—  w y s ta w y  m o r s k ie ,  a r c h e o lo  
g ia ,  p r z y r o d a ,  k u l t u r a  A f r y ­
k i  Z a c h o d n ie j,  z d z ie jó w  k o ­
w a ls tw a  ł  m o n e ty  na  P o m o ­
r z u  Z a c h o d n im  g . 13—19.

rbLfżunj

K L I N I K A  C H IR U R G I I  D Z IE ­
C IĘ C E J  •—  U n i i  L u b e ls k ie j  1. 

.1  K L I N I K A  C H IR U R G IC Z N A  
i —  U n i i  ‘ L u b e ls k ie j  i .

i 'A P T E K I

N R  8 — u l-  R o o s e v e lta  58. 
N R  33 —  p l .  G r u n w a ld z k i  42. 
N R  34 —  u l .  D u b o is  1.

A p t e k i :  N R  10 — G l in k i ,  N R  11 
N R  12 —  P o d  ju c h y .

A p te k L  f  
1 e r  D ą t * r .

A JEDNAK 
apteka zwrotów

SW EG O  czasu p is a liś m y  o kon iecznośc i z o r­
g a n izo w a n ia  w  S zczecin ie  a p te k i, k tó ra  p rz y j­
m o w a ła b y  od  p a c je n tó w  n ie  w y k o rz y s ta n e  przez 
n ie b  le k ł.  B ra k  ta k ie g o  p u n k tu  naraża  p rze m ys ł 
fa rm a c e u ty c z n y , s łużbę  z d ro w ia  i  sam ych  pac jen  
tó w  na  s tra ty .  „N ie p o trz e b n e  le k a rs tw a ”  w y ­
rzucane  są po p ro s tu  na  ś m ie tn ik .

W  czw artek

PLENUM 
ZW TPPR

W  C Z W A R T E K  16 
s tyczn ia  b r. o godz. 11 
rozpoczną s ię  o b ra d y  
p le n a rn e  Z W  T P P R . Te  
m a tem  o b rad  będą 
a k tu a ln e  p ro b le m y  p ra ­
cy  T o w a rz y s tw a  P rz y ­
ja ź n i P o lsko  —  Radziec 
k le j  na  w s i szczeciń­
s k ie j o raz  za m ie rze n ia  
T P P R  na ro k  b ieżący.

P le nu m  odbędzie  się 
w  s ie d z ib ie  T o w a rz y ­
s tw a  p rz y  A L  W o jska  
P o lsk iego  66. (D y l)

NAGRODY
dla

racjonalizatorów
W  S T Y C Z N IU  u b . r o k u  Z a ­

rz ą d  K o le jo w e g o  K lu b u  T e c h ­
n i k i  i  R a c jo n a l iz a c j i  o g ło s i ł  
k o n k u r s  n a  n a ja k ty w n ie js z e ­
g o  r a c jo n a l iz a to r a  W ę z ła  
S z c z e c iń s k ie g o  w  r o k u  1963. 
N a  k o n k u r s  z g ło s z o n y c h  zo­
s ta ło  75 p r o je k tó w .  O szczę d ­
n o ś c i u z y s k a n e  z r e a liz a c ji  
t y c h  p r o je k tó w  w y n io s ą  p o ­
n a d  3 m in  z ł.

11 s ty c z n ia  b r .  o d b y ło  s ię  w  
K lu b ie  T iR  u ro c z y s te  w rę c z e ­
n ie  n a g r ó d  z w y c ię z c o m  k o n ­
k u r s u .  O g ó łe m  n a g ro d o z n o  8 
o só b . P ie rw s z e  t r z y  n a g ro d y  
za n a jc ie k a w s z e  p o m y s ły  ra c ­
jo n a l iz a t o r s k ie  o t r z y m a l i :  F e ­
l i k s  F o ry ś , J a n  P o k r y w k a  i  
J ó z e f B a u k s z a  z W ę z ła  Szcze­
c iń s k ie g o . ( D y l)

Przybędą nam 
nawę kafejki?

N O W A  d y r e k c ja  S zcze c i ń -  
s k ic i i  Z a k ła d ó w  G a s tro n o m ic z  
n y c h  — p o s ta n o w iła  z w ię k ­
s z y ć  —  be z  k o s z to w n y c h  in ­
w e s ty c j i  l ic z b ę  ta k  p o t r z e b ­
n y c h  w  n a s z y m  m ie ś c ie  k a w ia  
r e n e k .  C h o d z i g łó w n ie  o  p rz e d  
m ie ś c ia ,  k t ó r y m  d o ty c h c z a s o ­
w e  w ła d z e  g a s t r o n o m i i  r a ­
c z e j s k ą p i ły  ty c h  p r z y b y tk ó w .  
O g ło s z o n o  w ię c  w  p ra s ie ,  że 
S Z G  z a w rą  u m o w y  n a  p r o w a ­
d z e n ie  s y s te m e m  a je n c y jn y m  
o w y c h  m a ły c h  k a w ia re n e k .

N a d e s z ło  n a d s p o d z ie w a n ie  
d u ż o  o f e r t .  W ie lu  k a n d y d a ­
tó w  z g ła s z a ło  r ó w n ie ż  p o ­
m ie s z c z e n ia  na m a łe  k a fe j ik i .  
T e  w ła ś n ie  lo k a le ,  je ś l i  t y l k o  
o d p o w ia d a ć  b ę d ą  w a r u n k o m  
s a n i ta r n y m  u r u c h o m io n e  zo ­
s ta n ą  w  p ie rw s z e j k o le jn o ś c i.

(aż)

K to  jes t
kons tru k to rem
zszywacza?

N A W IĄ Z U J Ą C  d o  z a m ie s z ­
c z o n e j w  d n iu  8 b m . n o ­
t a t k i  w  s p ła w ie  z s zyw a cza  
e le k t r o m a g n e ty c z n e g o ,  o p r a ­
c o w a n e g o  d la  S z c z e c iń s k ic h  
Z a k ła d ó w  M a te r ia łó w  B iu r o ­
w y c h ,  w y ja ś n ia m , że je s te m  
k o n s t r u k t o r e m  te g o  zszyw a  
cza a n ie  —  ja k  p o d a n o  w 
in f o r m a c j i  C A F  — ze s p ó l r a ­
c jo n a l iz a t o r s k i  Z a k ła d ó w .  D o ­
w o d y  n a  to  m o ż n a  zn a le ź ć  
w  k s ię d z e  r e je s t r a c j i  w n io s ­
k ó w  r a c jo n a l iz a t o r s k ic h  p o d  
n r  13/63 z d n ia  25 p a ź d z ie r ­
n ik a  1963 r .

J O Z E F  K A S P R Z A K  
S zcze c in

n i  S ie m ir a d z k ie g o  i

W  te j s p ra w ie  o trz y m a ­
liś m y  l is t  od  m g r Z .J . (naz 
w is k o  znane re d a k c ji) ,  feto 
ry  —  p ro te s tu ją c  p rz e c iw ­
k o  u tw o rz e n iu  a p te k i zw ro  
tó w  —  n azyw a  ten  p ro je k t  
w rę c z  s z k o d liw y m . „L e k i 
n ab y te  od p a c je n tó w  czę 
to  b y ły b y  p rz e n o ś n ik a m i 
u s tro jó w  c h o ro b o tw ó r­
czych —  pisze nasz C zy te l 
n ik . —  L e k  m u s i m ieć 
za pe w n io ne  o dp ow ie dn ie  
w a ru n k i p rze ch o w yw a n ia . 
W ażne śą ta k ie  c z y n n ik i 
ja k  te m p e ra tu ra , w ilg o t ­
ność, ś w ia t ło  o ra z  d z ia ła ­
n ie  in n y c h  s u b s ta n c ji, choe 
b y  ty c h  w y d z ie la ją c y c h  
n ie p rz y je m n ą  w o ń ” . N ie  
ap te kę  z w ro tó w , lecz ra c ­
jo n a ln ie js z ą  gospoda rkę  le 
k a m i p ro p o n u je  m g r  Z.J. 
U w aża on  także , że p a c je n t 
p o w in ie n  w ła ś n ie  od  le k a ­
rza  żądać z w ro tu  za le k i, 
k tó ry c h  n ie  może w y k o ­
rzystać.

Z g ad za m y się co do k o ­
n iecznośc i oszczędnie jsze­
go w y p is y w a n ia  le k a rs tw . 
Co do tego n ie  będą na 
p ew no  oponow ać sam i le ­
ka rze . Jednakże  pozostałe  
a rg u m e n ty  p rz e c iw k o  u - 
tw o rz e n iu  a p te k i z w ro tó w  
n ie  t r a f ia ją  do p rz e k o n a ­
n ia  a n i nam , a n i le ka rzom , 
z k tó r y m i na te n  te m a t 
ro z m a w ia liś m y .

W zg lę dy  h ig ien iczn e  i  w a  
ru n k i  p rze cho w yw a n ia?  
Cóż w obec tego pow iedz ieć  
o sku p ie  le k a rs tw  pocho­
dzen ia  zagran icznego? P rze 
cięż n ik t  n ie  neg u je  po ­
trze b y  ic h  za kup u  m im o.

że za n im  t r a f ią  one  da  
p u n k tu  m a ją  za sobą znacz 
n ie  d łuższą i  dalszą d rogę 
n iż  p rzeszed łby le k  „ r o d z i­
m y ” , z w róco ny  aptece —  
p ow ied zm y  —  w  p rze c iąg u  
dw óch  trze ch  d n i od  c h w i 
l i  zakupu.

D o  a p te k i z w ro tó w  t r a ­
f ia ły b y  zresztą  n ie  ty lk o  
le k a rs tw a , k tó ry c h  p a c je n t 
o trz y m a ł za dużo, lecz i- 
ta k ie , na  k tó re  je s t on  
u czu lo n y , lu b  k tó ry c h  n ie  
może p rz y jm o w a ć  ze 
w zg lę du  na sm ak. T o  o - 
s ta tn ie  o dn os i s ię  przede 
w s z y s tk im  do dz iec i.

W szys tk ie  te  w z g lę d y  ra  
zem w z ię te  p rz e m a w ia ją  
za apteką  z w ro tó w . Nasze 
m u  m ia s tu  je s t o na  b a r-: 
dzo po trzebna . (hs)

Sumienność
P R O SZĘ  z w ró c ić  uw agę 

na p ra cę  s ta ru s z k i, k tó ra  
chodzi po p a rk u  i  zb ie ra  
p a p ie ry  na k i je k  (p a rk  
v is  a  v is  N B P  p rz y  u l. 
O b roń có w  S ta lin g ra d u ).

P o d z iw ia m  ją , o b s e rw u ­
ją c  od  czasu do  czasu z 
okna . Z w y k ła  p ro s ta  czyn 
ność po rząd kow a , a le  ja k  
w y k o n y w a n a . K a ż d y  pa­
p ie r  w y c ią g a n y  je s t  n aw e t 
z b ło ta . S ta ru s z k a  sta le  
k rą ż y  i  p i ln u je  po rząd ku , 
n ie  m ó w ią c  ju ż  o  k a rm ie  
n iu  p ta k ó w , k tó r y m  ciąg le  
posypu je  ch leb . P rz y d a ła  
b y  s ię  ta k a  „p o rz ą d k o w a ” 
na A l.  Jedności N a ro do ­
w e j czy A l.  W o js k a  P o l­
sk iego , gdz ie  p a p ie ry  f r u  
w a ją  po u lic y  i  n ik t  na 
to  n ie  zw raca  u w a g i. Z 
te j w ła ś n ie  „b a b c i”  m o g ły  
b y  b ra ć  p rz y k ła d  w s z y s t­
k ie  u lic z n e  sp rz ą ta c z k i, a 
na p ew no  S zczecin b y łb y  
w te d y  czysty.

C h c ia ła b y m , aby te j sta 
re j,  s k u lo n e j k o b ie c ie  dać 
w y ra z  u z n a n ia  d la  je j  p ra  
cy. N ie ch  s ię  uśm iechn ie , 
uc ieszy, że z n a la z ł s ię  k toś. 
k to  ją  d ostrzeg ł.

H . C.
C IE S Z Y M Y  s ię  re a k c ją  

nasze j C z y te ln ic z k i.  G d y ­
b y ś m y  p o t r a f i l i  częście j 
dostrzec z w y k łe  lu d z k ie  
su ra w y , za jąć  się n im i —  
ja k ż e  życ ie  b y ło b y  ła t ­
w ie jsze . (D y l)

E 225H 3 B
D Z IŚ  w  K lu b ie  „ P iw n ic a ”

0  g o d z . 17 w y g ło s z o n a  z o s ta ­
n ie  p r e le k c ja  p t .  „ T r a d y c y jn e
1 n o w e  f o r m y  ż y c ia  s p o łe c z ­
n e g o  X X - le c ia ” .

Z  O K A Z J I  X I X  r o c z n ic y  
w y z w o le n ia  W a rs z a w y , o d b ę ­
d z ie  s ię  d z iś  o  g o d z . 19 w  
K lu b ie  M ię d z y n a r o d o w e j P r a ­
sy  i  K s ią ż k i  s p o tk a n ie  z c z ło n  
k ie m  r e d a k c j i  ty g o d n ik a  „ S to  
l i c a ” , re d . M a r k ie m  R a d z e ­
w ic z e m , a u to re m  z n a n y c h  
k s ią ż e k  „ O f la g ” , „ P o c is k  k  
l ib e r  9”  i  in n y c h .

Szkoła
i alkohol
W  P O Ł O W IE  g ru d n ia  

ub. r .  p isa liśm y  o n ie z b y t 
b u d u ją c y m  p rz y k ła d z ie , ja ­
k i  s ta n o w i d la  u czn ió w  
S zko ły  P od staw ow e j n r  60 
p rz y  u l.  W itk ie w ic z a , są­
s ia du ją cy  z n ią  b a r  „ J U ­
T R Z E N K A ” . . B y w a lc y  b a ­
ru  raczą się o b fic ie  a lk o ­
holem  i pod je g o  w p ły w e m  
zachow u ją  się w  sposób, 
m ó w ią c  d e lik a tn ie , n ie  dzia 
ła ją c y  w ych ow aw czo  na 
m łodz ież szko lną.

K ie ro w n ik  W y d z ia łu  H an  
d lu  P M R N  m g r E dm un d  
M A K U C H  p o w ia d o m ił nas, 
że po ro z p a trz e n iu  s p ra w y  
i  po p rze p ro w a d zen iu  kon  
t ro l i ,  w y s tą p io n o  do W y ­
d z ia łu  H a n d lu  P W R N  z 
w n io s k ie m . o w y raże n ie  
zgody na  co fn ię c ie  zezwo­
le n ia  na  sprzedaż n ap o jów  
a lko h o lo w ych  w  barze  „ J u ­
trz e n k a ” . W yznaczono je d ­
nom ies ięczny te rm in  l ik w i  
d a c ji sprzedaży tego a r ty ­
k u łu . (hs)

Szczeciński ka rnaw a ł - 64
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BAL
pod makiem „E

K A R N A W A Ł  W  P E Ł N I. S Z C Z E C IN IA N IE  B A W IĄ  
S IĘ  N A  C A Ł E G O , C H O C  S P O K O J N IE  I  Z  U M IA ­
R E M . W  K A Ż D Y M  R A Z IE  P A R K IE T Y  L O K A L I  I  
K L U B Ó W  S Ą  P R Z E P E Ł N IO N E . M IN IO N A  K A R ­
N A W A Ł O W A  S O B O T A  P R Z E B IE G A Ł A  P O D  Z N A ­
K IE M  E N E R G E T Y K Ó W . O N I TO  W Ł A Ś N IE  U R Z Ą  
D Z IL I  N A J W IĘ K S Z Y  B A L , F E T U J Ą C  S W Ó J S U K ­
CES. O  K T Ó R Y M  G ŁO Ś N O  N IE  T Y L K O  W  N A ­
S Z Y M  M IE Ś C IE .

W  LU TYM
o tw a rc ie
k a w ia rn i

„Z A M K O W A “
O T W A R C IE  k a w ia rn i 

„Z A M K O W A ”  (w  W o j. 
D om u K u l tu r y  w  Z a m k u ) 
u s ta lo no  osta teczn ie  na 7 
lu teg o . D u ż y m  k ło p o te m  
je s t tu , podobn ie  ja k  w  
n o w y m  barze  m leczn ym  
p rz y  ul.* O br. S ta lin g ra d u  
—  o czym  p is a liś m y , s ła ­
be. c iśn ie n ie  gazu. Postano 
w io n o  w ię c , d o  czasu po­
p ra w y , za ins ta lo w a ć b u tle  
z gazem.

O be cn ie  p ro je k to w a n e  są 
o d p o w ie d n ie  s tro je  d la  k e l 
nerek. Z  czasem w y m ie ­
n ione  będą ró w n ie ż  m eble, 
na s ty lo w e . dostosowane 
do c h a ra k te ru  w yposaże­
n ia  Z a m ku .

W  p odz iem iach  t rw a ją  
prace bud ow la ne . P rzy  
końcu  ro k u  o tw a r ta  tam  
zostan ie  duża (ok. 180 
m ie jsc ) w in ia rn ia  z p ra w ­
d z iw e go  zdarzen ia . (aż)

„BRATNIAK“
eksportuje

USŁUGI
W Y D A J E  s ię  to  n ie m o ż l i ­

w e , a b y  p u n k t y  k r a w ie c k ie  
m o g ły  e k s p o r to w a ć .  A  je d n a k  
s z c z e c iń s c y  k r a w c y  ze  s p ó ł­
d z ie ln i  s,E le g a n c ja ” , w e s p ó ł 
z o b s łu g ą  p u n k t ó w  p r a ln i ­
c z y c h  s p ó łd z ie ln i „ B Ł Ę K I T ” , 
z a r o b i ły  w  u b . r o k u  300 ty p .  
z ł .  ś w ia d c z ą c  u s łu g i  z a ło g o m  
z a g ra n ic z n y c h  s ta tk ó w .  K r a w  
c y  s z y l i  o f ic e r s k ie  m u n d u r y ,  
p r a ln ie  p r a ły  o d z ie ż  o s o b is tą  
i  b ie l iz n ę  p o ś c ie lo w ą  ze s ta t ­
k ó w .

N a  l iś c ie  s p ó łd z ie ln i ,  k tó r e  
p r z y c z y n i ły  s ię d o  W y k o n a ­
n ia  p la n u  e k s p o r tu  W Z S P , 
(p is a liś m y , o ty m  w  c z w a r ­
te k ) ,  z n a jd u je  s ię ró w n ie ż  
s tu d e n c k i „ B r a t n ia k ”  ( to  t a k ­
że s p ó łd iz e ln ia ) .  7. a  ró ż n e  
p ra c e , p rz e w a ż n ie  t y p u  p o -  
r z ą k o w e g o , p rz e p ro w a d z a n e  

n a  s ia tk a c h  o b c y c h  b a n d e r ,  
s tu d e n c i z a r o b i l i  176 ty s .  z ł.

(aż)

S ale  „K a s k a d y ” , k tó re  
g o śc iły  300 e n e rg e ty k ó w , 
p rz y b ra ły  iście  k a rn a w a ło ­
w y  w y g lą d , o dm ien io ne  po 
m y ś lo w y m i d e k o ra c ja m i, w  
k tó ry c h  d o m in o w a ł „ f i r ­
m o w y  z n a k —  E ”  p rzekreś  
lo n y  b ły s k a w ic ą . W szyscy 
uczes tn icy  b a lu  o tr z y m y ­
w a li p rz y  w e jś c iu  o ry g i­
n a ln e  m o ty lk i- lc o ty lio -  
ny, będące n ie ja k o  w iz y ­
tó w k ą  b a lu . A  p ó ź n ie j —  
ju ż  ty lk o  d ob ra  zabawa, 
s e rp en tyny , c o n fe tti, w a l­
c z y k i i  tw is ty .  W szyscy ba 
w i l i  s ię  doskona le  n a -c z e ­
le  z h o n o ro w y m i gośćm i, 
w ś ró d  k tó ry c h  w id z ie liś m y  
d y r. B A R T O S Z K A  z M i­
n is te rs tw a  G ó rn ic tw a  i  
E n e rg e ty k i, se k re ta rza  K W i 
P ZP R , posła  —  W . D R A - 
P IC H A , przew odn iczącego 
Z w ią z k u  Z a w . E n e rg e ty ­
k ó w  —  E. K O L C Z Y Ń S K IE  
GO. D y re k to r  za k ła d u  e - 
nerge tycznego  n ie  opusz­
czał p ra w ie  żadnego tańca , 
b a w ią c  s ię  w esoło  z żoną... 
każdego p ra w ie  p ra c o w n i­
ka . Inż . T H IE L E , z k tó ­
ry m  ro z m a w ia liś m y  rano> 
o p ra c o w u ją c  do  gaze ty  je ­
go „s y lw e tk ę ” , w te d y  m a ­
ło m ó w n y  i  n ie ś m ia ły , o k a  
za ł s ię  p ra w d z iw y m  „ lw e m  
s a lo n o w ym ”  tań czą cym  
m a m b o  n ic z y m  p ro f.  W ie ­
czysty. S tro s k a n y  ch o d z ił 
ty lk o  g łó w n y  o rgan iza to r, 
b a lu  —  p. W O L S Z L E G IE R , 
gdyż z a ję ty  „d y ry g o w a ­
n ie m ”  z b y t często z o s ta i 
w ia ł p rz y  s to l ik u  m a łżo n ­
kę. Poza ty m  —  ja k  wszyj 
scy zgodnie  s tw ie rd z il i —t 
b a l u d a ł s ię  „n a  m e d a l” .

K A Z ,

W ŚRÓ D b a lu ją cych J 
o s ta tn io  m a lu chó w  n ie  | 
za b ra k ło , o czyw  iście,!
d z iec i p ra c o w n ik ó w  j 
szczecińsk ie j prasy. Za -! 
ro i ł  się n im i w  sobotę 
K lu b  „13 M U Z ” . Pląsy, 
zręcznościow e k o n k u rs y , ; 
f i lm o w e  k re s k ó w k i, ko n < 
k u rs  tw is ta  (a  ja kże !) , I 
no i  c lou p ro g ra m u  — ‘ 
paczka  od  M ik o ła ja  — ■ 
w p ra w iły  nasze  pocie­
chy w  doskonale  h um o-' 
ry.

F o to : W . C ieś lakow a


